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W . Landsbergis przyjął
WILNO (ELTA). 4 maja prze­

wodniczący Rady Najwyższej 
Republiki JLitewskiej W . Lands­
bergis przyjął bawiącego w W il­
nie deputowanego do Kongresu 
Hiszpanii, przewodniczącego 
Związku Chrześcijańskich De­
mokratów Katalonii Josepa An­
toni Duran y Lleida i to warzy-

gości z Katalonii
szące mu osoby. Razem z tym 
znanym, politykiem i działaczem 
społecznym do Litwy z trzy­
dniową wizytą przybyli przed­
stawiciele 25 banków, stowa­
rzyszeń, firm, jak też 24 dzień- 

■ nikarzy, przedstawicieli najwię­
kszych środków masowego prze­
kazu Madrytu i Barcelony.
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odesłani z niczym. Deputowani 
do niemenczyńskiei rady gmin­
nej próbowali bronić interesów 
byłych właścicieli • - mieszkań­
ców pobliskich wsi. Nlemenczyn 
bowiem, wzorując się na stolicy 
i innych miastach też chce. być 
..wielkim*' kosztem pobliskich 
miejscowości. Na cele rozszerza­
nie się miasteczka przeznaczono 
70 ha ziemi, w  tym 10 ha jako 
obszar pierwszoplanowej zabudo. 
wy.

Niemenczynianie przedstawi­
li też problemy, z jakimi bory­
ka się ich miasteczko, o których 
przy każdej okazji i wszędzie się 
mówi, ale niestety, pozytywnie 
się nie rozstrzyga. . Szczególnie 
ostro stoi kwestia budowy nowei 
średniej szkoły, która ciągle jest 
na etapie zamiarów i planów. 
Oczywiście trudno mówić o ich 
zrealizowaniu, kiedy kieszeń świe­
ci pustką. Zresztą w  żółwim tem­
pie przebiega budowa miejskiej 
przychodni. A. Merkys stwierdził, 
że jeśli niemenczynianie są zain. 
teresowani gazyfikacją miastecz­
ka, trzeba będzie zrezygnować z 
szybszej budowy DK. Pytano też 
o los kina „Taika", którego ist­
nienie z powodu nierentowności 
jest zagrożone. Mówiono też o 
problemie wykorzystania pomie­
szczeń byłego pionierskiego obo­

zu „OUmpietis". Przewodniczące, 
go niemenczyńskiej miejskiej 
rady samorządu M. Kaczanows­
kiego niepokoił sposób zachowa­
nia się i obcowania z miejscowy­
mi mies kańcami żołnierzy sta­
cjonującej w Niemen czynie jed. 
nostki S.użby Ochrony Kraju. 
Zebrani ra  sali prosili. o wsta­
wiennictwo w sprawie przedłuże­
nia do Niemenczyna linii miejs­
kiego autobusu nr 17. Prośbę 
pokwitowano dziesiątkami podpi. 
sów.

Nie spesób wymienić wszyst­
kich wy łuszczonych w tym dniu 
problemów: nie tylko tych oso- 
b‘stych, ale i ogólnopaństwowych. 
Pytano o konflikt bankowo-rzą- 
dowy, o ustawę o desowietyza- 
cji, a także o tym, kiedy się od. 
będą wybory na Wileńszczyźnie.

Spotkanie dobiegło końca. Tyrn 
razem nie można zarzucić, że 
ktoś z ubocza przemawiał w l- 
mieniu -mieszkańców miasteczka. 
Zabrzmiał przecież autentyczny 
głos niemenczynian, który, miej­
my nadzieję, przyczyni się do 
zrozumienia tego, czego ci mie­
szkańcy Wlleńszczyzny chcą. 
Czy będzie ten głos usłyszany —■ 
z czasem się przekonamy.

Jadwiga BIELAWSKA

N A  ZDJĘCIU: niemenczynianie 
•potykają W. Landsberglsa.

Pot Walery Charta

Oświadczenie ambasadorów w NZ
30 kwietnia nadzwyczajny i 

pełnomocny ambasador Republiki 
Litewskiej w Stanach Zjedno­
czonych Anicetas Simutis wrę­
czył przewodniczącemu Rady 
Bezpieczeństwa list, wyrażający 
protest przeciwko nielegalnemu 
i niejednokrotnemu wprowadza* 
niu nowych oddziałów wojsko­
wych, znajdujących się pod ju­
rysdykcją Rosji na terytorium 
Litwy.

„Ponieważ rządowi litewskiemu 
nie daje się możliwości dotar­
cia do znajdujących się na tery­
torium Litwy kontrolowanych 
przez Rosję jednostek wojsko­
wych, uprzejmie prosimy NZ o

pomoc, aby uniknąć eskalacja 
dalszego napięcia i niestabilno­
ści w naszym regionie. Zapro­
silibyśmy do państw bałtyckich 
ekspertów NZ, które by mogły 
przeprowadzać inspekcję w ro­
syjskich jednostkach wojsko­
wych, do których funkcjonariu­
szom litewskim wstęp jest wzbro­
niony**.

Noty .podobnej treści przewod­
niczącemu Rady Bezpieczeństwa 
Narodów Zjednoczonych wręczy­
li ambasadorowie Łotwy i Esto­
nii Aiwar Baumanis i Ernst Jak- 
son .

Wydział lnformacyjno- 
prasowy MSZ RL

Czynny kościół św. Jakuba
W  ubiegłą niedzielę, w dniu przybyli zakonnicy dominikanie

Świętych Apostołów Filipa i Ja- z zagranicy,
kuba w Wilnie ponownie wyś- Rektorem kościoła św. Jakuba
więcono kościół św. Jakuba i Fi- i Filipa mianowany został pro-
lipa, dominujący swymi wysoki- boszcz kościoła w Szumsku Jo-
mi wieżami w panoramie Placu nas Grigaitis. Do ukończenia ca-
ŁUkiskiego. łości prac renowacyjnych Msza

Ponownego wyświęcenia koś- św. będzie się odbywała tylko
cioła dokonał arcybiskup wiień- w niedzielę,
skl Audrys Baczkis. Razem z wi- Odradza się też Katolicki Szpi- 
leńskimi księżami celebrował on tal św. Jakuba.
Mszę Świętą. Na uroczystość (BLTA)
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Gmina podbrzeska niczym się 
wyróżnia spośród innych w 

rejonie wileńskim, może tym, że 
jat ta fabryka maszyn rolni- 
mdL Na jej terytorium mieś­
ciły się dwa gospodarstwa —  
Paberie" i „Glitiszkes", które 
dagti reformie rolnej rozpadły 
gę na towarzystwa rolnicze. W  
punie otrzymało ziemię już 40 
gospodarzy, Prowadzi się ga- 
Briąg... Słowem, gmina jak 
gmina. Posiada podobne prob- 
lany, jak i wszystkie inne.
A właśnie tu zawitał w ubieg- 

./ piątek w toku wizyty w re­
jonie wileńskim przewodniczący 
Rady Najwyższej republiki Wy- 
tautas Landsbergis Płonne były

obawy kierownictwa gminy, iż 
mieszkańcy nie przybędą na 
spotkanie, bowiem o wizycie 
gościa dowiedziano się dopiero 
z rana. Od samego popołudnia 
do DK w Glinciszkach ciągnęli 
i starzy, i młodzi. Sala nie mo­
gła zmieścić wszystkich, więc 
urządzono głośniki na zewnątrz...

W  spotkaniu? z mieszkańcami 
gminy wzięli udział i zabierali 
głos, prócz W. Landsberglsa, de­

putowany do Rady Najwyższej 
Stanisław Akanowicz oraz peł­
nomocnik rządu na rejon wileń­
ski Arturas Merkys.

Na wstępie pan Landsbergis 
podkreślił, że bardzo mu się 
spodobały okolice gminy, ale

powinny być lepiej wykorzysta­
ne:

— Trudno wyobrazić rolnika 
mieszkającego na trzecim pię­
trze domu —  powiedział gość. 
—  I cieszę się, że tu jest pew 
ne dążenie do własnego rolni 
ctwa, że odbudowują się prywa 
tne gospodarstwa. Trudno jest na 
razie, ale obiecuję, że z czasem 
będzie lepiej. Odziedziczyliśmy 
nienaturalne posunięcia celem 
przekształcenia w okresie socja­
lizmu wsi na miasto, a teraz 
trzeba wszystko postawić na 
własne nogi...

Po wysłuchaniu słowa wstępne­
go W. Landsberglsa, przemó­
wień S. Aka nowi cza i A. Mer-

(Dokończenie na str. 2)

WILNO (ELTA). 4 maja przy­
byłego do Litwy specjalnego 
wysłannika prezydenta Fede­
racji Rosyjskiej, zastępcę mini­
stra spraw zagranicznych F. 
Szełowa-Kowediajewa przyjął 
premier G. Wagnorius. W  spo­
tkaniu uczestniczyli kierownik 
delegacji Rosji na międzypań­
stwowe rozmowy z Litwą W. 
1 saków, dowódca wojska ogólne­
go przeznaczenia W NP generał- 
pułkownik W. Siemionow, do­
wódca północno-zachodniej gru­
py wojsk generał-pułkownik W. 
Mironów i inne osoby oficjalne, 
jak też minister gospodarki Lit­
wy A. Szimenas, minister handlu 
i zasobów materiałowych W. Zi- 
denis, charge d'affaires ad inte­
rim Litwy w Moskwie E. Bicz- 
kauskas.

Obydwie strony zgodziły się. 
że ograniczenia w handlu po­
winny być jak najszybciej usu­
wane, trzeba uregulować reżim 
komor celnych. Odnotowano, że 
po wymianie dokumentów raty­
fikacyjnych litewsko-rosyjskie- 
go układu o podstawach stosun­
ków międzypaństwowych, szyb­
ko będą rozwiązywane inne 
kwestie dwustronnej współpracy 
gospodarczej.

Premier odnotował, że dążąc 
do dobrego sąsiedztwa i wzaje­
mnego zaufania szczególnie waż­
ną rzeczą jest porozumienie się 
w sprawie szybszego wycofania 
z Litwy wojsk byłego ZSRR, 
które przeszły pod jurysdykcję 
Rosji, oraz zrekompensowania 
szkód, jakie wyrządziły te woj­
ska. Wysłannik prezydenta Rosji 
skomentował, że kierownictwo 
jego kraju uznaje konieczność 
wycofania wojsk. Z ich tymcza­
sowym pobytem na Litwie, po­
wiedział on, nie wiąże się żąd­
nych celów wojskowych lub 
politycznych, jednakże na ure­
gulowanie stosunków mają­
tkowych, rozwiązanie proble­
mów socjalnych rodzin wojsko­
wych potrzebny jest czas. G. 
Wagnorius zapewnił przedsta­
wiciela prezydenta Rosji, że 
kierownictwo Litwy gotowe jest 
dopomóc w rozwiązaniu tych 
problemów i że Litwa nie stwa­
rza zagrożenia dla bezpieczeń­
stwa Rosji.

Podczas spotkania, które od­
bywało się w atmosferze dobrej 
woli i wzajemnego zrozumienia, 
jak odnotowali F. Szetów-Kowe- 
diajew i G. Wagnorius, omówio­
no również inne problemy sto­
sunków dwustronnych.
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Spotkanie w  Glinciszkach
{Dokończenie ze itr. i)

kysa przyszła kolej na zadawa­
nie pytań przez mieszkańców. 
Zadawano je w formie pisem­
nej, więc nie możemy twier­
dzić, że na wszystkie nurtujące 
pytania chętni otrzymali wy­
czerpujące odpowiedzi. Ale W. 
Landsbergis obiecał w najbliż­
szym terminie .utworzyć tu izbę 
przyjęć przewodniczącego RN 
— podobnie jak w Niemen czy­
nie, Rudominie, gdzie mieszkań­
cy będą mogli zasięgnąć szcze­
gółowych konsultacji we wszy­
stkich sprawach.

Więc co najbardziej nurtuje 
podbrzezian?

Miejscowych pedagogów cie­
kawi kwestia ulg dla wiejskich 
nauczycieli, sprawy kompensaty 
za droższe przejazdy do szkół. 
Wielu interesuje sprawa ulgo­
wych kredytów na budownictwo. 
Mieszkańcy wielokondygnacy j -
nych bloków pytali o możliwości 
wykupu ziemi przy samych do­
mach itd.

W  sprawie pierwszej prze­
wodniczący powiedział, że ulgi 
dla wiejskich nauczycieli nadal 
istnieją, a kompensować przeja­
zdów nie ma możliwości, bo­
wiem przedsiębiorstwa transpor­
towe muszą się utrzymywać. Je­
żeli chodzi o kredyty na budo­
wnictwo, to wszystko zależy od 
stanu całokształtu gospodarki — 
kiedy staniemy pewniej na no­
gi, będzie można udzielać ulgo­
wych kredytów. A  jeżeli Litwa 
uzyska międzynarodowe kredy­
ty, można będzie ten * proces 
przyśpieszyć.

W  sprawie działek przy blo­
kach mieszkalnych W. Landsber­
gis poradził brać ziemię w dal­
szych okolicach, zakładać tam 
zagrcdy i gospodarzyć.

Dziwiło przewodniczącego p: 
tanie — co mają poczynać spe­
cjaliści rolnictwa, którzy utraci­
li pracę? W  istocie, właśnie oni 
powinni świecić przykładem za­
kładania własnych gospodarstw 
rolnych i ich umiejętnego pro­
wadzenia.

Padło też pytanie co do moż­
liwości bankrtictwa miejscowej 
fabryki maszyn rolniczych, acz­
kolwiek pierwszy kwartał br. 
ukończyła z milionowym zy­
skiem. Przewodniczący zazna­
czył, iż jest już przygotowany 
projekt ustawy o bankructwie i

w najbliższym czasie zostanie on 
omówiony na posiedzeniach ple­
narnych Rady Najwyższej, ale 
go niepokoi, że obawy splajto­
wania pochodzą z fabryki ma­
szyn rolniczych, której' produk­
cja jest bardzo potrzebna dla 
republiki.

Były też pytania innego cha­
rakteru.

Na przykład, jak przewodni­
czący RN ustosunkowuję się do 
Wileńszczyzny, Polaków? Gdzie 
się nauczył po polsku (na spo­
tkaniu posługiwano się 3 języ­
kami — litewskim, polskim i ro­
syjskim).

— Wileńszczyzna, to taka sa­
ma część Litwy, jak i inne i 
troszczymy się jednakowo, żeby 
się odrodziła i wzmocniła. Moie 
tu tylko więcej jest problemów 
do rozstrzygnięcia — mówił W. 
Landsbergis. —  Pamiętacie, by 
ły tu wahania przy przy je. 
obywatelstwa litewskiego, ale 
w końcu wszyscy zrozumieli po­
trzebę tego kroku.

A  polskiego języka nauczy­
łem się czytając prasę, obcując 
z przyjaciółmi w Polsce, groma­
dzę materiały naukowe. I obe­
cnie bardzo przyjemnie rozma­
wiać mi w 3 językach z obywa­
telami Litwy.

Nawiasem mówiąc, na pyta­
nie odpowiadał nie tylko prze­
wodniczący RN W. Landsber­
gis. W  sprawach gospodarczych 
udzielał odpowiedzi pełnomo­
cnik A. Merkys. Bardzo ostro 
stoi kwestia . domu kultury i 
szpitala w Podbrzeziu. Oba 
obiekty zostały zamknięte. 
Gmina własnych środków nie 
posiada na inwestowanie budow­
nictwa tak kosztownych obiek­
tów. Nie posiada w istocie ich 
rejon. Samorząd operuje gdzieś 
16 min rb. przeznaczonymi na 
cele budowlane. A  potrzeb jest 
masa... Co więcej gminie 
wydzielono 2,5 min rb. na prze­
prowadzenie gazociągu od pod­
stawowej magistrali do Pcd- 
brzezia i Glinciszek. A. Merkys 
jednak obiecał wyszukać możli­
wości rozwiązać te palące kwe­
stie.

Spotkanie przewodniczącego 
RN W. Landsbergisa z miesz­
kańcami gminy podbrzeskiej 
trwało dość długo i sądzę, że 
przyczyni się ono do lepszego 
zrozumienia obu stron.

Zygmunt WIRPSZA

Rybi tran dla jeszcze 
nie narodzonych

KOPENHAGA (NTE—ELTA). 
W  szpifalu komuny Orhus, prze­
prowadzono badania, wskazujące 
na to, że rybi tran przedłuża cią­
żę i rodzi się cięższe dziecko. W 
znanym angielskim czasopiśmie 
medycznym ,/lhe Lancet*1 ogło­
szono wyniki badań wzbudzające 
duże zainteresowanie w większo, 
śd krajów.

W  przypadku norinalnef ciąży 
nie ma raczej większej. potrzeby 
jej przedłużenia, ale odkrycie to 
może się bardzo przydać w za­
pobieganiu przedwczesnym poro­
dom. i

Konkretne wyniki badań są 
takie: spośród 533 badanych ko. 
biet duńskich te, które w okre.

sie ciąży piły rybi tran, rodziły 
przeciętnie o 4 dni później niż 
nie używające tranu, a urodzone 
przez nie dzieci były o 107 g 
cięższe.

Taki wpływ rybiego tranu na­
ukowcy tłumaczą tym, iż zawie­
ra on specyficzne kwasy tłusz­
czowe, wpływające na równowa­
gę różnorodnych harmonów (m. 
in. są one również w mleku ma. 
tki).

Jak na razie badania nie zos­
tały zakończone i naukowcy nie 
śpieszą z zalecaniem rybiego 
tranu wszystkim oczekującym 
dziecka kobietom. W  niektórych 
przypadkach może en też zasz­
kodzić.

Miss L itw y-92 - 
Rasa Kukenyte

Już od 4 lat wybierana 
jest najpiękniejsza Litwin­
ka.1 W  tym roku o koronę 
ubiegało się 18 dziewcząt. Po 
4-godzinnym konkursie prze­
wodniczący jury Wytautas 
Kernagis ogłosił zdobyw­
czynię tytułu „Miss Litwa- 
92". Została nią 18-letnia 
wilniarika, studentka szkoły 
politechnicznej Rasa Kuke. 
nyte. Przypadły jej również

w udziale tytuły Miss Sym­
patii Publiczności i  „Miss-92" 
Radiostacji M-l.

Pierwszą wicemiss została 
wilnianka Juratę Mikutaite, 
drugą —. Wilmanffe Nainyte 
z Poniewieża, trzecią —  Lina 
Lungyte z Kowna.

NA ZDJĘCIACH: „Miss Lltwa- 
92" Rasa Kukenyte; najpiękniej­
sze.

Fot. R. Jankaoskas

RO ZPO CZĘŁA s i ę  REGATA KOLUMBA

NIEPOKOJE 
W  AM ERYCE

[Prezydent USA George Bush 
oświadczył, że sytuacja w Los 
Angeles i innych dużych mias­
tach Ameryki, gdzie ostatnio 
miały miejsce rozruchy na tle 
rasowym, normalizuje się.

Aczkolwiek sytuacja polepszy­
ła się, w Los Angeles nadal obo-- 
wiązuje godzina policyjna, na u- 
Iicach dyżurują wzmocnione od­
działy policji i gwardii narodo­
wej. Według ostatnich danych w 
toku rozruchów 45 osób zginęło, 
ponad 200 doznało obrażeń. Po­
licja aresztowała około 6 tys. 
osób. Pożary, rabunki i pogro­
my przyniosły Los Angeles strar 
ty ponad 550 min dolarów. 
Bush podpisał 'dekret, na mocy 
którego to miasto zostało ogło­
szone strefą klęski. Jak stwierdza 
agencja AP, były to najbardziej 
masowe rozruchy rasowe w kra­
ju od roku 1917, gdzie w tym 
niespokojnym okresie w Sant 
Louis (stan Illinois) zginęło 48 
osób.

ITAR—TAŚS—ĘLTA

KADYKS, Hiszpania, 3 maja 
(Reuter—ELTA). Ponad 200 łodzi 
żaglowych w niedzielę wypłynę­
ło z portu w Kadyksie na rega- 
tę, poświęconą uczczeniu 500 ro­
cznicy podróży Krzysztofa Ko­
lumba do Ameryki

Około 500 tysięcy osób odpro­
wadziło w podróż statki 40 
państw. Oficjalnie początek re­
gaty zainaugurował król Hiszpa­
nii Juan Carlos.

WielamaszztOwe szebuny, bry­
gi, fregaty i różne pomniejsze ło­
dzie żaglowe —  statki szkole­
niowe żeglugi morskiej, jachty 
kołysały się pod świeżym pod­
muchem północnego wiatru. Naj­
większa była rosyjska łódź żaglo­
wa o długości 127 metrów „Sie- 
dow", zbudowana w 1921 roku o 
wysokości masztów 58 metrów.

Najstarsza łódź pochodziła z 
USA — „La Esperanca", 90-me- 
trowa szchuna o stalowym kad­

łubie, zbudowana 
Większość jednak gotowych* i  
regaty łodzi g stanowiły jag. 
„Mud", przystosowane do p* 
róży dookoła świata.

Zdaniem organizatora tej n 
ty Juana Ramona Bardo, {estu 
regata niezwykła. Po raz pta 
szy w dziejach nawigacji li 
wiele naraz łodzi agknm 
zgromadziło się w jednym p» 
de.

Przed długą. Uczącą 9300 ■ 
podróżą do Ameryki, łodzie» 
trzymają się na Wyąach Kot 
ryjskich. Następnie psrzetaą k- 
lantyk i popłyną do Puerto Rn 
Stamtąd wyruszą do Nowego & 
ku, aby 4 lipca wziąć udzal> 
święcie niepodległości USA, 9 
bywającym się na rzece Hodn 
a następnie do — Barcelony. * 
połowie sierpnia wszystkie toto 
powrócą do Europy, do IX*3 
Liverpool w Anglii

P A R T IA  BRONI NA KUBIE

Amerykańskie czasopismo 
„Newsweek" informuje, że ame­
rykański satelita zwiadowczy w 
kubańskim porcie Mariel zasyg­
nalizował obecność rosyjskiego 
statku towarowego ze zbrojenia­
mi, rakietami przeciwlotniczymi. 
W  ciągu ostatnich 6 miesięcy 
odnotowano, że do niektórych 
portów na Kubie nieregularnie 
dostarczano sprzęt bojowy, czoł­
gi K-64, nowoczesne działa ar­
tyleryjskie. W  Stanach Zjedno­

czonych są dwie wersje tych l̂ 
staw. Zgodnie" z pierwfflą ^ I  
zówka dostarczania z b r o i l i  
tała dana jeszcze praęd <WJ| 
rządu Rosji przerwania 
Kubie. Zwolennicy 
sji twierdzą, że Rosja &F 
handluje bronią z I
nie zbankrutowały przedarł 
wa przemysłu obronne?0 P' ■ 
wającej ciężki okres R°fl

ITAR-TA®-®^!

Rozmaitości
+  Niełatwo jest podnieść głó­

wną pieczęć państwową Mongo­
lii — waży ponad 5 kilogramów. 
Na jej wykonanie i oprawę de­
koracyjną drewnianej szkatułki, 
w której przechowuje się pie­
częć zużyto ponad 7 kilogramów 
czystego srebra. Główna pieczęć 
państwowa Mongolii ma kształt 
kwadratu, wewnątrz którego jest 
nowy herb kraju Rączkę pieczęci 
wykonano w kształcie mitologicz­
nego lwa. Na wszystkich pozo­
stałych pieczęciach — prezyden­
ckiej, rządowej, ministerskięh, 
terenowych organów władzy — 
nie ma wizerunku herbu.

+  Największy blin na świecie 
jadły tysiące mieszkańców po­
łudniowoafrykańskiego miasta

Bloemfontein. Do przygotowania 
unikalnego dania - olbrzyma 
trzeba było wykorzystać 2650 kg 
ciasta, 23 tony stali, 42 butle 
gazu i 4 dźwigi. Zużyto 4000 jaj, 
640 kg mąki, 320 kg margaryny, 
55 kg cukru, 30 kg drożdży, 4,5 
kg soli i 1400 litrów mleka, O- 
chotnicy wiadrami przeleli^ to 
wszystko do mieszarki cementu. 
Ciasto przez rurę wylano na pa­
telnię o średnicy 12,55 metra, 
którą specjalnie wykonano w 
Bloemfontein. Poprzednie osiąg­
nięcie tego rodzaju,, wpisane do 
księgi rekordów Guinnessa, za­
rejestrowano w Holandii. Obec­
ny wynik był o 2*5 metra lepszy.

Dwóch strażaków rozsmarowa- 
ło długimi szczotkami masło na 
blasze, na której wyprodukowa­
nie zużyto tony stali. Strażaków 
nad patelnią przenosiły dźwigi. 
By zapiekła się górna część bli­

na, cztery potężne dźwigi nakry­
ły ciasto olbrzymią stalową po­
krywką. Do nagrzania patelni po­
trzeba było dwóch ton gazu.

+  Inuwa Bała, właściciel nie­
wielkiej kampanii transportowej 
w  nigeryjskim stanie Plato obra­
żony na własny samochód posta­
nowił go zniszczyć.

„Grzechy** ciężarówki firmy 
„Mercedes* * były rzeczywiście 
ciężkie. W  stosunkowo krótkim 
okresie zabiło się na nim ponad 
dziesięciu kierowców i poniosło 
śmierć jeszcze więcej pasażerów. 
Ostatnim razem, gdy w samocho­
dzie oldmówiły hamulce, od doz­
nanych obrażeń zmarło trzech 
krewnych Bały. Wtedy właści­
ciel postanowił spalić samochód.

"T* Katastrofy lotnicze samolo­
tów pasażerskich w całym świe­
cie w ubiegłym roku pozbawiły 
życia 1038 pasażerów, powiado­

miła Międzynarodowa Organiza­
cja Lotnictwa Cywilnego (HCAO), 
do której należą 164 kraje. W  
1991 roku najstraszniejsza kata­
strofa wydarzyła się 11 lipca w 
Arabii Saudyjskiej, gdy się roz­
bił samolot AS-10 z 247 pasażera­
mi i 14 członkami załogi na po­
kładzie. Nikomu nie udało się 
uratować.

+  Właściciel niewielkiego skle­
piku w stanie Floryda Ed Shea 
był nadzwyczaj zaskoczony nie­
zwykłym zachowaniem się jedy­
nego klienta. Ledwie wszedł, na­
tychmiast zawrócił i, nie mówiąc 
ani słowa, jak kula z procy wy­
skoczył na ulicę. Gospodarz, gdy 
się obejrzał, sam skamieniał z 
przerażenia: na podłodze leżał 
prawie dwumetrowy krokodyl. 
„Początkowo myślałem, że jest 
to zabawka i ktoś mnie chciał 
nastraszyć" przyznał Shea.

Leci gdy prayjra* 
nie, zrozumiał, że krP̂  
najprawdziwszy, t
telefonował do zarzy0 ^  
ochrony świata •

Jeszcze przez 20 
logramowy krokodyl 
wał się ąx>kojnSe> 
kając, aż przyjadą
łowienia tych p
na szczękach Biel- ■ ■
da znalazła się yPjk
matyczność znikła uf I
derzeniami o g o n a * * ^ ^ ! 
półki, krzesła, n1SẐ  
zaciekle demonstruj 
chce opuszczać 3g 
miejsca

Według do 

Zbigniew W ST
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T Y T U
Litewskiej

C J A

Naród Litewski
___ przed wieloma wiekami utworzył Państwo Litewskie,
H klóry nacbował ojczysty język, pismo 1 obyczaje,
H który wytrwale bronił swej wolności I niepodległości,
H który podstawy > prawne państwa opierał na Statutach Litewskich 1 Kon- 

fZdK * RepuMUsl LitewikleJ,
__ ognmtowując zasady otwartego, prawnego (i tworzonego na '.zasadach zgo- 

jlv «ołeaeń*twa obywatelskiego,
__ rozwijając pokój 1 obcowanie t  narodami świata,
__ ją ly  do zagwarantowania naturalnego prawa człowieka I narodu do ty- 

j j  | tworzenia na ziemi swych ojców i praojców .<— w odrodzonym, znowu 
niepodległym demokratycznym Państwie Litewskim, uchwala 1 proklamuje ni- 
nlejB4

Konstytucję

Artykuł 19

r; ROZDZIAŁ I 

PAŃSTWO L IT E W S K IE

Artykuł i

państwo Litewskie jest niepodległą re- 
pilłą demokratyczną.
Mąwdległość Republiki Litewskiej nie 

aoe być ograniczana lub naruszana ja- 
takołwidc ęosobem.
Obywatele Republiki litewskiej mają 

piwo sprzeciwiać się każdemu, który 
pnanocą dokonuje zamachu na suweren­
ność Państwa litewskiego lub jego integ­
ralność terytorialną.

Artykuł 2

Suwerenność na Litwie należy do naro- 
dn Litwy.
Nftt nie może ograniczać lub pod jakim- 

knlwii pozorem ograniczać suwerenności 
taodn. Żadna część Narodu, organizacja 

osoba nie może przywłaszczać suwe- 
l8®?* pełnomocnictw należących do ca»- 
8̂0 Narodu.

Artykuł 10

Terytorium Republiki Litewskiej jest in­
tegralne i '  nie dzieli się na żadne twory 
państwowe.

Granice państwowe Litwy mogą być 
zmieniane wyłącznie na podstawie umowy 
międzynarodowej po ratyfikowaniu jej w 
Sejmie 4/5 głosami wszystkich deputowa­
nych, albo w drodze referendum.

Artykuł 11

Terytorium Republiki Litewskiej w celu 
organizo/wania administracji i samorządu 
terenowego dzieli się na jednostki admini­
stracyjne: powiaty, gminy i miasta.

•Tryb podziału administracyjnego ustaila 
ustawa.

Artykuł 12

Obywatelstwo Republiki Litewskiej uzy­
skuje się poprzez urodzenie, przywrócenie 
h i) na innych podstawach ustalonych przez 
ustałwy.

Obcokrajowiec lub osoba bez obywatel­
stwa może zostać obywatelem Republiki Li­
tewskiej, jeżeli przeżyta na Litwie co naj­
mniej 10 lat i odpowiada innym warunkom 
nałuralizacji.

•Dla osób pochodzenia litewskiego, mie- 
Nwód litewski stanowią obywatele Lit- szkająpych poza Republiką Litewską, bez- 

^  *i. Litwini, ludzie innych narodowości, terminowo zachowuje się prawo obywatel- 
stale od dawna na teryło- stwa Republiki Litewskiej i wobec nich nie 

stosuje się warunków naturalizacji.
Tryb uzydkiwania i utraty obywatelstwa 

ustala ustawa.
Artykuł 13

Artykuł 3

ókn i*. - ou aawua na leryto-
twy, jak też inne osoby, które zgo- 

^  obywatelstwo Repu-

Artykoł 4

hranŷ  re#̂ 2ui® suwerenność poprzez wy- 
słebie przedstawicieli — de-C yl “Seim- M

Pośî dnio łUwerenną moc wyraża bez- 
'łrybojy ^ >r2ez referenda (plebiscyty)

Artykuł 5 

h!?ł0®ocnictw» rządu wynikają z su-

I Państwowa nie może
absolutnej władzy.

Artykuł S

o\rtó]â -a ŁMlV'ucjI władzy państ- 
, Konstytucja

S ? 1 I  ob jSS j?1. P^w ow ych , ich
1 « ob« ” 1 pra-
i  ̂na Konstytucji Repub-r

: i i U"“ :-

Językiem państwowym jest język litew­
ski. /

Ulżycie innych języków w państwowych 
4 innych publicznych instytucjach ustala 
ustawa o języku państwowym.

Artykuł 14

Godłem Państwa Litewskiego jest 
Vytis (Pogoń) na czerwonym polu.

biały

Artykuł 15

Flagą Państwową Litwy jest flaga naro­
dowa, którą tworzy płótno, składające się 
z trzech równych poziomych pasów: gór­
ny — żółty, środkowy — zielony, dolny 
— czerwony.

Artykuł 10

Hymnem państwowym Litwy jest „Pieśń 
Narodowa" Wincasa Kudlrki.

Artykuł 17

m
3*1

> \fd

i * S t » ,  Anyl” * 7
I S  Litewskiej jest Us-
1 - ^SuluPansfcwa. dlatego żatfoe

Prawne nie mogą być z

l Ŝ j iff^ y rzeganiepn Konstytucji 
^WytUcyjny.

Hw Artykoł 8

■ e‘C a k ^ 0litym i stosowa-̂

ca Państwa litewskiego.

ROZDZIAŁ II

PRAW A I W OLNOŚCI 
CZŁO W IEKA I OBYW ATELA

•łklem

* łtybu i

Eg T i . realizowane są
^W*blau>wane ustawy. Dla, 

usprawiedliwić się, 
ustaw

Artykuł 18

Wolność osobista jest nienaruszalna. O- 
soba nie może być ścigana, aresztowana, 
uwięziona lub podlegać innym ogranicze­
niom wolności bez decyzji sądu i wystar­
czającego uzasadnienia.

Osoba może być zatrzymana na miejscu 
przestępstwa bez takiej decyzji, jednakże, 
w ciągu 48 godzin musi jej być przedsta­
wiona decyzja sądu w sprawie jej zatrzy- 
tnprńa. Jeżeli 'decyzji sądu nie przedsta­
wia się, to zatrzymanego od razu się zwal­
nia.

Osobowość człowieka jest nietykalna. 
Zabrania się torturowania człowieka, jak 
tetż stosowania przeciwko niemu brutalnej 
siły fizycznej lub oddziaływania psychicz­
nego.-

Nie może być przyjęta ustawa, przewi­
dująca okrutną lub poniżającą godność 
człowieka karę.

Z żadnym człowiekiem, bez jego wiedzy 
i swobodnej zgody, nie mogą być przepro­
wadzane doświadczenia naukowe lub od­
działywania medyczne.

Artykuł 20

Państwo gwarantuje nietykalność prywa­
tnego życia człowieka.

Osobista korespondencja, rozmowy tele­
foniczne, doniesienia telegraficzne i inna 
informacja o prywatnym życiu są niety­
kalne.

•Wolność ta może być naruszona jedynie 
na pc dstawie umotywowanych decyzji są­
du i zgodnie z  ustawą.

Artykuł 21

Pomieszczenie mieszkalne jest nietykalne. 
Bez zgody mieszkańców nie zezwala się 
na wetfście do pomieszczenia, nałożenie 
aresztu na mienie, dokonywanie konfiska-

Nikt nie może być karany po raz drugi 
za to samo przestępstwo.

‘Nikt nie może być zmurszany do składa­
nia zeznań przeciwko sobie lub najbliższym 
członkom swej rodziny.

Artykuł 20

■Nift nie może być obciążony powinnoś­
ciami niezgodnie z ustawą.

Artykuł 27

Obywatel Republiki Litewskiej nie może 
być wydany obcemu państwu z wyjątkiem 
•przypadków przewidzianych w umowach 
międzynarodowych Republiki Litewskiej.'

Artykuł 28

Wolność obywatela Republiki Litewskiej 
w  wyborze miejsca zamieszkania w jakiej­
kolwiek części Republiki Litewskiej nie 
może być ograniczana z wyjątkiem przy­
padków przewidzianych przez ustawę, zwią­
zanych z ochroną zdrowia lub żyda jed­
nostki albo ze względów bezpieczeństwa 
Państwa.

Obywatele Republiki Litewskiej mają 
praiwo wyjechać i  powrócić do swego 
kraju.

Artykuł 29

Obywatele Republiki Litewskiej mają 
prawo do udziału w rządzeniu swym krajem 
zarówno bezpośrednio, jak. też przez swo­
bodnie wybranych, przedstawicieli, jak też 
prawo do tego, aby na jednakowych wa­
runkach wstępować do służby państwowej 
Republiki Litewskiej.

Każdy obywatel ma również prawo do 
krytykowania niedociągnięć w pracy insty­
tucji państwowych, składania propozycji 
dotyczących poprawy ich pracy.

Obywatelom Republika Litewskiej gwa­
rantuje się prawo petycji, tj. prawo zwra­
cania się w trybie ustalonym przez ustawę

cji lub rewizji inaczej jak tylko na podsta- do instytucji władzy w celu rozwiązania

^W^38S PizyjmowanVch' rZ~tei stolici* RePubUki Litewskiej jest miasto 
®kwach. Wilno — wielowiekowa historyczna stoli-

wie decyzji sądu albo w trybie ustalonym 
przez ustawę wtedy, gdy trzeba usunąć za­
grożenie dla życia, zdrowia człowieka albo 
ratować mienie.

Artykuł 22

Każdy człowiek ma prawo do swobodne­
go rozwijania swych poglądów oraz zapa­
trywań, ich przestrzegania1 oraz upowszech­
niania pokojowymi sposobami.

Każdy człowiek ma prawo bez przeszkód 
poszukiwać, uzyskiwać i upowszechniać 
wszelką informację oraz idee bez względu 
na granice państwowe, za pośrednictwem 
słowa, pisma albo prasy lub innych środ­
ków masowego przekazu, bądź poprzez for­
my artystyczne lub inne obrane przezeń 
sposoby.
. Obywatel ma prawo w trybie ustalonym 

przez ustawę uzyskiwać posiadaną przez 
instytucje państwowe informację dotyczą­
cą je»o.

Wolność wyrażania przekonań może być 
ograniczana ustawowo, jeżeli jest to ko­
nieczne do ochrony honoru i godności, 
prywatnego życia lub moralności człowie­
ka albo ze względów bezpieczeństwa pań­
stwa.

Artykuł 23

Każdy człowiek bez przeszkód korzysta 
z wolności sumienia i wyznania.

Każdy człowiek ma prawo swobodnego 
wyboru jakiejkolwiek religii lub wiary i 
prywatnie lub publicznie ją wyznawać sam 
lub z innymi, wykonywać obrzędy religij­
ne, praktykować wiarę i uczyć jej.

Nikt nie może zmuszać innej osoby ani 
sam być zmuszany do wyboru lub wyzna* 
wania jakiejkolwiek religii albo wiary.

Wolność człowieka w wyznawaniu i u- 
powszechnian i u religii może być ograniczo­
na wyłącznie ustawami Republiki' Litews­
kiej i tylko wtedy, gdy jest to niezbędne 
do zapewnienia bezpieczeństwa społeczne­
go. porządku publicznego, zdrowia i  mo­
ralności ludzi, jak też innych podstawo­
wych praw i wolności jednostki.

Rodzice i opiekunowie swobodnie trosz­
czą Się o wychowanie religijne i moralne 
swych dzieci i podopiecznych zgodnie z 
własnymi przekonaniami.

Artykuł 24

Wszyscy ludzie są równi wobec prawa i 
sądu.

Nie wolno ograniczać praw jednostki i 
przyznawać jej przywileje z powodu jej 
płci, rasy, narodowości, języka, pochodze­
nia . sytuacji socjalnej, wyznania, przeko­
nań lufo zapatrywań.

Artykuł 25

Każda osoba, oskarżona o popełnienie 
przestępstwa, ma prawo, aby jej sprawę 
publicznie i prawidłowo rozpatrzył niezale­
żny i bezstronny sąd.

Każda kara może być wymierzona lub 
stosowana wyłącznie zgodnie z ustawą.

interesujących ich problemów o znaczeniu 
społecznym. Na petycję musi być udzielo­
na odpowiedź.

Artykuł 30

Obywatele Republiki Litewskiej mają 
praiwo wyborcze.

Prafwo wyborcze mają obywatele, któ­
rzy w dnifu wyborów ukończyli 18 lat.

Prawo być wybranym ustalają Konstytu­
cja Republiki Litewskiej albo ordynacja 
wyborcza.

•W wyborach nie uczestniczą obywatele, 
którzy zostali uznani przez sąd za niezdol­
nych do wykonywania czynności praw­
nych, jak też osoby, przebywające w miej­
scach pozbawienia wolności w związku z 
prowadzonym śledztwem w sprawie karnej 
adibo na podstawie orzeczenia (uchwały) 
sądu

Artykuł 31

Obywatele Republiki Litewskiej mają 
prawo do swobodnego zrzeszania się w sto­
warzyszeniach (wspólnotach). W  przypad­
kach ustalonych przez ustawę stowarzysze­
nia są rejestrowane.

Zabronione są stowarzyszenia, które 
zmierzają do celów przestępczych, skiero­
wane są przeciwko ustrojowi konstytucyj­
nemu, jak też tajne stowarzyszenia. Stowa­
rzyszenia o charakterze paramilitarnym 
tworzone są w trybie ustalonym przez usta­
wę. Stowarzyszenia, które naruszają usta­
wy, sąd może rozwiązać albo zawiesić, ich 
działalność.

Nikt nie może być zmuszany do należe­
nia do jakiegokolwiek stowarzyszenia.

Artykuł 32

Obywatele Republiki Litewskiej mają 
prawo gromadzenia się na pokojowe nie- 
zbrojne zebrania.

Prawo to może być ograniczane jedynie 
przez ustawę i tylko wtedy, gdy zebrania 
w miejscach publicznych mogą zagrażać 
bezpieczeństwu państwa lub społeczeóst-

- Artykuł 33

Realizując swe prawa i korzystając ze 
swych wolności człowiek powinien prze- 
straętgać Konstytucji i ustaw Republiki Li­
tewskiej, nie wyrządzać szkody słusznym 
interesom Innych osób.

Artykuł 34

Każda osoba, której prawa i wolności 
konstytucyjne zostały naruszone, ma prawo 
zwrócić się do sądu.

Ustawa ustala tryb wyrównania wyrzą­
dzonej jednostce szkody materialnej i mo­
ralnej.

Artykuł 35

Podstawowe prawa i wolności, zawarte 
w artykułach 20, 21, 22, 28, 32 Konstytuoji

(Ciąg dalszy na str. 4)
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Konstytucja Republiki Litewskiej
(Ciąg dalszy ze str. 3)

Republiki Litewskie j mogą być ograniczą-1 
ne, jeżeli wprowadza się stan nadzwyczaj­
ny łub wojenny.

ROZDZIAŁ III 

SPOŁECZNOSC I PAŃSTW O

A rtykuł 36

Niezbywalnym przyrodzonym prawem 
człowieka do tego, by być właścicielem, 
jest podstawową gwarancją interesów i 
wolności jednostki.

Państwo gwarantuje każdemu człowie­
kowi prawo do tego, aiby samemu lub ra­
zem z innymi posiadać własność, jak też 
prawo dziedziczenia.

Ziemia, wody wewnętrzne, lasy, parki 
na prawach własności mogą należeć wy­
łącznie do obywateli Republiki Litewskiej.

Działki gruntowe na prawach własności 
w trybie i na warunkach ustalonych przez 
ustawy Republiki Litewskiej mogą należeć 
do placówek dyplomatycznych i konsular­
nych państw zagranicznych.

Korzystanie z własności nie powinno 
szkodzić ogólnemu dobrobytowi, prawom i 
wolnościom obywateli.

Prawo własności jest nietykalne. Może 
ono być ograniczane wyłącznie, gdy się 
przejmuje własność na potrzeby społeczeń­
stwa, z przestrzeganiem ustaw i. za słusz­
ną rekompensatą.

Artykuł 37

Zgodnde z wyłącznym prawem własnoś­
ci do Republiki litewskiej należą wnętrza 
ziemi, wody terytorialne, jak też wody 
wewnętrzne o znaczeniu narodowym, la­
sy, parki, drogi, obiekty archeologii i kul­
tury.

Do Republiki Litewskiej należy wyłączne 
prawo do przestrzeni powietrznej nad jej 
terytorium, jej szelfu kontynentalnego i 
strefy ekonomicznej na Morzu Bałtyckim.

Artykuł 38

Każdy obywatel Litwy ma prawo do swo­
bodnego wyboru pracy i przedsiębiorczo­
ści, do odpowiednich, bezpiecznych i zdro­
wych warunków pracy, do sprawiedliwe­
go wynagrodzenia za pracę i do ochrony 
przed bezrobociem.

Pracę obcokrajowców w Republice Lite­
wskiej reguluje ustawa.

Praca przymusowa jest zabroniona.
Za pracę przymusową nie uważa się 

służby w wojsku lub zastępczej służby 
alternatywnej, jak też pracy obywateli w 
przypadkach wojny, klęski żywiołowej, e- 
pidesnii lub innych szczególnych okolicz­
nościach. Za pracę przymusową nie uważa 
się również regulowanej przez ustawę pra­
cy skazanych przez sąd w miejscach po­
zbawienia wolności.

Artykuł 30

Każdy człowiek ma prawo do wypoczyn­
ku i wolnego czasu, jak też do corocznych 
płatnych urlopów.

Czas trwania pracy określa ustawa.

Artykuł 40

Związki zawodowe tworzą się swobod­
nie i działają samodzielnie. Bronią one 
praw i interesów zawodowych, ekonomicz­
nych oraz socjalnych pracowników.

Wszystkie związki zawodowe mają jed­
nakowe prawa.

Artykuł 41

Pracownicy w obronie swych zbiorowych 
interesów gospodarczych i socjalnych 
mają prawo do strajków.

Ograniczenia, warunki i tryb realizacji 
tego prawa ustala ustawa.

Artykuł 42 
Gwarantuje się wolność inicjatywy pry­

watnej.
Inicjatywa prywatna i działalność komer­

cyjna, zmierzające do istotnego ogranicze­
nia wolności konkurencji, zmonopolizo­
wania produkcji lub rynku, są zabronione.

Tryb i warunki realizacji prawa osób 
fizycznych i prawnych krajów zagranicz­
nych do inicjatywy prywatnej w Repub­
lice Litewskiej ustala ustawa.

Społeczeństwo i państwo bronią intere­
sów konsumenta.

Artykuł 43 

Powinnością państwa jest zagwarantować 
nie środkami ekonomicznymi i socjalnymi 
• odpowiedniego poziomu życia obywateli.

Obywatele mają prawo do emerytur z 
tytułu starości i rent inwalidzkich, pomocy 
socjalne) w przypadkach bezrobocia, cho­
roby, sieroctwa, utraty żywiciela i innych 
przypadkach ustalonych przez ustawy.

Artykuł 44 Cenzura jest zabroniona.
Państwo, partie polityczne, organizacje

Państwo uznaje zdrowie za majątek na- społeczne, osoby prawne i fizyczne nie mo- 
rodowy i gwarantuje nadzór nad zdrowiem, gą monopolizować środków masowego prze- 
określa ustawowo szkód Ową dla zdrowia kazu. 
działalność i zachęca łudzi, aby dbali o Artykuł 52
swe zdrowie.

Obywatele Republiki Litewskiej mają Państwo uznaje tradycyjne na Litwie 
prawo do bezpłatnej pomocy lekarskiej w kościoły i organizacje religijne, natomiast 
państwowych placówkach zdrowia, jak też inne kościoły i organizacje religijne je- 
do określonych ustawowo zdrowych warun- żeli ich nauka i obrzędy nie są sprzecz- 
ków życia.

Każda osoba powinna chronić środowi- publicznym.
A o  przed -szkodliwym oddziaływaniem.

wszystkie prawa deputowanego && • 
piero po tym, gdy w Sejmie ilubJK 
uroczyście przyrzeka, że będzia H 
Republice Litewskiej.

Wybrany deputowany na Sejg. L 
nie złożył w trybie ustalonym W I 
wę przysięgi lub przyrzeczenia SI 
sięgał lub przyrzekał warunkowo, I 
mówi złożenia przysięgi lub pr*y!?K.l 
nia, trąd mandat deputowanego &  I 
Sejm .w tej sprawie podejmuję**®
uchwałę. S C

Artykuł 00

Artykuł 45

Państwo uznaje rodzinę za podstawę 
społeczeństwa.

Małżeństwo zawiera się na zasadzie 
dobrowolnej zgody mężczyzny i kobiety. 
Współmałżonkowie w stosunkach rodzin­
nych są równoprawni.

Macierzyństwo, ojcostwo, rodzina i dzie­
ciństwo pozostają pod szczególną opieką 
społeczeństwa i Państwa.

Wszystkim dzieciom, urodzonym zarów­
no w związku małżeńskim, jak też poza- 
małżeńskim, gwarantuje się jednakową 
ochronę socjalną.

Obowiązkiem rodziców jest utrzymanie 
i wychowywanie nieletnich dzieci, wpaja­
nie im szacunku do człowieka, miłości do 
Ojczyzny i gotowości do ofiary w imię 
Ojczyzny.

Obowiązkiem dzieci jest szanowanie ro*. 
dziców. opiekowanie się nimi na starość 
i chronienie ich dziedzictwa.

Artykuł 46

Kobieta i  mężczyzna na Litwie mają 
równe prawa — równe z mężczyzną mają 
możliwości uzyskania wykształcenia i przy­
gotowania zawodowego, pracy, otrzymy­
wania wynagrodzenia za pracę, uczestni- *

— —  —i Głównym obowiązkiem dfiputowaib7 ■
ne z ustawami, moralnością i porządkiem Sejm jest godne reprezentowanie^8 * I 
"•iblicznym. Lńtwy. Wszyscy deputowani na Seim^ L

Uznane przez państwo kościoły i orga- wiązani są do stałej pracy w Sejni I  
nizacje religijne mają uprawnienia osoby jątkiem przypadków, wskazany^ * V I
prawnej i swobodnie działają zgodnie ze 
swymi kanonami lub statutami. Obrzędy 
religijne, inna działalność wyznaniowa i 
domy modlitwy nie mogą być wykorzysty­
wane do tego, co jest sprzeczne z Kon­
stytucją i ustawami.

Żadna religia nie może być państwową.
Państwo gwarantuje kościołowi możli-

tykule 61 Konstytucji. 
Deputowany pracując Sejmie

żyć do wcielenia w życie interesjl ^ 
wy, powszechnego dobra, nfe p o * ^  
się interesami osobistymi, zaw^^łk 
przedsiębiorczości; poszczególnego
rium Wb innymi częściowymi I

[Deputowani w pełnieniu swych I* |c nvsvuuiuni UAH41- L>«|JUlvn0Ul W pcuucuiiu SWyC*\
wość spełniania obrzędów religijnych w ków kierują się Konstytucją Repub^^
woisku fTIl tlłftllkrh. TTlliPwrarh Twrł̂ Aurlanla łowdMai vnt&rocami ń cł 1 i Llwojsku, szpitalach, miejscach pobawienia 
wolności, domach starców i dziecka.

Artykuł 53

Różnorodność organizacji politycznej na 
Litwie jest przesłanką i gwarancją demo­
kracji.

tewdt5ej, interesami państwa i bum ' ■* I 
własnym. Deputowany nie może I 
powany przez żadne imperatywu* I 
ty. ^  I

Artykuł 01

Obowiązki deputowanego na Sejm I 
wyjątkiem jego obowiązków w S 11

Partie polityczne kształtują i wyrażają oraz realizacji praw własnościowy I 
wolę polityczną obywateli. nie do pogodzenia z żadnymi innymi 1

W  Republice Litewskiej nie mogą być wiązkami w instytucjach państwowŷ  
tworzone partie polityczne, propagujące organizacjach, jak też z pracą przedti* I 
wrogość i nienawiść rasową, narodową, cy, w placówkach komercyjnych 
socjalną, religijną, dążące do zmiany pize- nwłl nnnwhwrłi tnctv*ny.ł«,«v *  
mocą ustroju konstytucyjnego.

Tryb zakładania i działalności partii po­
litycznych ustała ustawa.

Artykuł 54

Wspólnoty narodowe swe potrzeby na­
rodowo - kulturalne, oświatę, dobroczyn­

nych prywatnych instytucjach lub jmJ 
siębiorstwach.

Deputowany na Sejm może być pô L I 
ny tylko na stanowisko premiera l i i * I  
nistra. -

Artykuł 02

Deputowany na Sejm na sesji na p ^  I 
złożyć interpelację Rządowi, jego <%

czenia w działalności społecznej, politycz- ność, wzajemną pomoc realizują samodziel- kom. kierownikom innych organów pafe.
nej i kulturalnej.

■Ustawy ustalają specjalne warunki och­
rony pracy i zdrowia kobiet.

Pracę matek, które wychowują w domu 
dwoje i więcej dzieci uznaje się za donio­
słą dla społeczeństwa działalność i wyna­
gradza się w trybie ustalonym przez us­
tawy.

Artykuł 47

Kultura i. nauka, badania i praca wykła­
dowcza są wolne.

Społeczeństwo i państwo troszczą się o 
rozwój nauki, V kultury narodowej, rozwi­
janie i  pomnażanie wartości dachowych, 
ochronę i szerokie wykorzystywanie spuś­
cizny kulturalnej —  pomników historii, 
sztuki i innych zabytków kultury do mo­
ralnego i estetycznego wychowania ludzi.

Ustawa chroni i  broni interesów ducho­
wych i materiałów autora, związanych z 
twórczością naukową, kulturalną lub arty­
styczną.

Artykuł 48

W  Republice Litewskiej działa narodo­
wy system oświaty, odpowiadający trady­
cjom historii i kultury oraz potrzebom go­
spodarki kraju.

Wyższe uczelnie mają autonomię akade­
micką.

Państwowe i samorządowe placówki nau­
czania f  wychowania są świeckie. W  try­
bie ustalonym przez ustawy może w nich 
być nauczana religia*.

W  trybie ustalonym przez ustawę mogą 
być zakładane również prywatne zakłady 
naukowe.

Państwo nadzoruje działalność placówek 
naukowych.

Artykuł 40

Dla osób przed ukończeniem 16 lat nau­
ka jest obowiązkowa. Nauka w państwo­
wych (samorządowych) szkołach ogólno­
kształcących i zawodowych jest bezpłatna.

Wykształcenie wyższe jest dostępne dla 
wszystkich zgodnie ze zdolnościami każde­
go człowieka. Dla obywateli Republiki l i ­
tewskiej studia na państwowych wyższych 
uczelniach są bezpłatne, z  wyjątkiem przy­
padków ustalonych przez ustawę.

Artykuł 50

Instytucje i  osoby spełniające funkcje 
wychowawcze, powinny wpajać poczucie 
tolerancji, wzajemnego zrozumienia i ob­
cowania ludzi oraz grup etnicznych, reli­
gijnych i socjalnych.

Społeczeństwo i państwo popierają 
współpracę międzynarodową w dziedzinie 
nauki, kultury, oświaty.

Artykuł 51

Środki masowego przekazu są swobod­
ne i odpowiadają tylko w tych przypad­
kach, gdy naruszają Konstytucję i ustawy 
Republiki Litewskiej.

Państwo wspiera wspólnoty narodowe.

Artykuł 55

Społeczeństwo i państwo, świadome te­
go, że człowiek jest integralną częścią 
przyrody, dla dobra obecnego i przyszłych

wowych, tworzonych lub wybfeńa*j I 
przez Sejm. Ci zobowiązani aą ^ j 
powiedzi słownej łub pisemnej m m  
Sejmu w trybie ustalonym przez Sejm.

Podczas sesji grupa deputowanych 0 
Sejm może złożyć interpelację preirtet* 
lub ministrowi.
■Deputowany na Sejm ma prawo w h*

pokoleń powinny chronić środowisko natu- sttach działalności deputowanych w fijife
ustawowym apelować do wszystkich org. 
nów państwowych, a także do pizetię- 
bforstw, instytucji państwowych, organia- 
cji, otrzymać od mch niezbędną tafona 
cję i  uczestniczyć w omawianiu poran­
nych przezeń kwesUą. Kierownicy tych *  
ganów, przedsiębiorstw, instytucji i orp- 
nizacjd zobowiązani są niezwłocznie pod­
jąć deputowanego i omówić jego propor­
cje w ustalonym czasie.

Artykuł 03

Deputowany na Sejm me ponosi odje- 
wiedziałncści za głosowania w Sejmie U 
wystąpienia, bezpośrednio związane z ftp 
działalnością parlamentarną. J

Artykuł 04

Osoba deputowanego na Sejm jest o* 
tykałna. Deputowany na Sejm bez zgody 
Sejmu nie może być pociągany do od* 
wiedziadności karnej, aresztowany, a bk*

I w inny sposób ograniczany w swej 
| naści.

Artykuł 05

Deputowanemu na Sejm zapewni* *  
warunki do bezkolizyjnego 1 
pełnienia swych obowiązków oraz J** 
zacji praw. ^

Praca deputowanego na Sejm, a lar  
wydatki, związane z działalność̂  
wanego, wynagradzane są z budżetu paj* 
wa. Nie może on otrzymać żadnej 
go regularnego wynagrodzenia *̂ w r 
kiem przypadków, przewidzianych V  I 
ści drugiej artykułu 61 tef KonstytucP- 

Obowiązki i prawa deputowani . 
Sejm, jak też gwarancje działalnotaj^ 
men tu je ustawa o statusie ^ 
na Sejm.

Artykuł 60

Sejm rokrocznie zbiera ha I 
lejne sesje — wiosenną i jesienni ^  I 
wiosenna rozpoczyna się 10 I
czy 30 czerwca. Sesja jesienna I 
na się 10 września i kończy „j* I 
nia. Sejm może? zadecydować 0 I 
żeniu sesji.

Sesje nadzwyczajne zwołuje ^  1 
ctwo (biuro) Sejmu ż własnej g  I 
lub na propozycję oo najmniej U**0*' J 
ści ogółu deputowanych na Sejm. I 

Na sesję Sejmu składają*** ^  J 
nia Sejmu, jak też przeprowacn^^ ft 
nimi posiedzenia stałych orar^^ &
| misji sejmowych. Sesja Kg&Bm 
kończy pojedzeniem Sejmu.

(Cdi*)

radne, jego faunę i florę, krajobrazy, po­
szczególne obiekty przyrody i miejscowości, 
które są charakterystyczne i ważne dla 
kraju pod względem naukowym, kultural­
nym i  estetycznym, troszczą się o to, aby 
umiarkowanie wykorzystywano jak też re­
generowano i pomnażano zasoby przyrody.

Zabrania się wyjaławiania ziemi, jej 
wnętrza, wód, zanieczyszczenia wody i po­
wietrza, wywierania promieniotwórczego 
wpływu na środowisko i zubażania świata 
roślinnego oraz zwierzęcego.

ROZDZIAŁ IV 

SEJM

Artykuł 56

Sejm jest najwyższym i jedynym repre­
zentującym Naród Litewski organem wła­
dzy państwowej, wyłącznym ustawodawcą.

Sejm podlega tylko Narodowi, dlatego 
nikt pod żadnym pozorem nie może ogra­
niczać, przerywać lub zawieszać jego dzia­
łalności.

Artykuł 57

Sejm składa się z 140 deputowanych, 
wybieranych na okres 4 lat w drodze po­
wszechnego, równego, bezpośredniego i 
tajnego głosowania. Sejm jest odnawiany 
w połowie: co dwa lata, w drugą niedzie­
lę lutego przeprowadza się wybory, pod­
czas których wybiera się połowę deputo­
wanych na Sejm.

Artykuł 58

Jako kandydaci na deputowanych na 
Sejm mogą być zgłaszani obywatele Litwy, 
mający ukończone 27 lat. posiadający ak­
tywne prawo wyborcze, przy czym co naj­
mniej 5 lat zamieszkali na Litwie.

Tryb organizowania wysuwania kandyda­
tów na deputowanych oraz przeprowadza­
nia wyborów deputowanych ustala Ordy­
nacja Wyborcza do Sejmu.

Minimalne wydatki, związane z urządza­
niem i organizowaniem wyborów deputo­
wanych na Sejm, * pokrywa państwo. Tryb 
dodatkowego finansowania kampanii wy­
borczej ustala ustawa.

Artykuł 50

Rachubę czasu pełnomocnictw wybrane­
go deputowanego na Sejm rozpoczyna się 
od tego dnia, gdy kończy się okres peł­
nomocnictw wybranych wcześniej deputo­
wanych.

Nowo wybrany deputowany uzyskuje
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Ustawy oraz uchwały 
sobie, a życie sobie?

iicznytb protestach mieszkańców terenów podmiejskich rząd 
** * l3j uchwałę nr 229 „O  terenach rozbudowy miast". Mię-

W- stanowi ona, że osobom, którym na mocy ustawy
^  q trybie 1 warunkach przywracania praw własnościowych 
W "tell na zachowane nieruchome mienie" reprywatyzuje się 
oW-J? majdającą się na zatwierdzonych terenach pierwńopia- 

f  rozbudowy miast i osiedli typu miejskiego, zwraca się 
-jo#* lob nieodpłatnie przydziela w  Innym miejscu poło- 

*  Dowłerzdml posiadanej ziemi, włączając ziemię zajętą przez 
prył̂ alne, niezależnie od liczby pretendentów.

Pf/nie zwróconą ziemię, wypłaca się im kompensatę, której 
J^oib określa się zgodnie z metodyką ustalania cen na ziemię, 
"^mywaną przez państwo na mocy uchwały rządu RL nr 437 

U listopada 1091 r. „O  ustaleniu nominalnej ceny nabywanej 
f .  lasUf zbiorników wodnych oraz trybie wykupu".

Poiwala to chodai częściowo naprawić krzywdę wyrządzoną 
bvłvm właścicielom ziemi poprzez przymusową kolektywizację, 
Muza uchwałę rządu o rozbudowie miast 1 osiedli 1 zwrócić 
ta przynajmniej połowę posiadanej ziemi na własność. Jak rea­
lizuje Hę 1$ uchwałę? Wymownie świadczą o tym zamieszczone 
nltej IWY I  terenu.

CHOCIAŻ JESTEM 
ZESŁAŃCEM...

Pneoytatem kilka artyku­
le  pod rubryką „SOS: zie- 

postanowiłem napi* 
ai do was. Nie wiem, czy 
mnie coś pomożecie, ale już 
chcę „dożyć ręce", czyli dać 
święty spokój z tą ojcowską 
ziemią, którą chciałbym od- 
ryskać. Mieszkam od urodze­
nia pod Wilnem, we wsi 
Podwilańce (Pavilionis) gmi­
ny bujwidziskiej. Jesienią 
.... roku dożyłem podanie 
do gminnej służby reformy 
nilnej o odzyskanie swej 
ojcowizny (16 ha ziemi) — 
a propos, za którą ja oraz 
moja rodzina w 1951 r. by. 
Bmy zesłani na Sybir* Po 
dożeniu podania właśnie 
aaąły Bię moje kłopoty. Po 
Pierwsze, gdy nas wywożo- 

oczywiście, wszystkie 
dokumenty zostały zniszczo- 
*-Więc zwróciłem się do 
uauwnm. Ziemia była ku- 
PWana dwa razy, to znaczy 
Jipierw 6 ha i później 8 ha.» 
^pierwsze 8 ha otrzyma 
®  Pozytywną odpowiedzi 

; l ^  pozostałe 8 ha do dziś\
, JJwwiedzi nie mam. Właś- 

kłopot pier- 
?  bo nie wiem co dalej 
Mulr0r f? Zwrócić Się doU 0 >le wem, sąd

takiej sprawy 
■Jf S§ rozpatrywał, a
** idzie,

chodzi o for- 
Nigdy w gminie

konkretnie mi nie odpowie, 
dziano, jakie są potrzebne 
zaświadczenia, aby zwrócili 
ziemię. Kiedy dostawałem 
jedno, dopiero wtedy mówio­
no, jakie jest potrzebne dru­
gie. Kiedy przywoziłem dru­
gie, mówiono o trzecim itd. 
Gdy już wreszcie dostarczy­
łem metrykę śmierci ojca, 
zażądano metryki jego uro­
dzenia. Moim zdaniem, je­
żeli człowiek zmarł, to na 
pewno był urodzony. No, 
ale dostarczyłem i to.

Po trzecie, dlaczego w 
gminie nie wytłumaczono, 
jak z tą ziemią jest. Jeden 
raz mówią, że zwrócą zie­
mię, drugi raz, że tylko wy. 
płacą kompensatę, a ziemi 
nie odzyskam, a ostatnio po­
wiedzieli, że zwrócą tylko 
połowę ziemi, a za drugą 
otrzymam kompensatę. Mo­
tywują to uchwałą rządu. 
Nareszcie chcę wiedzieć, czy 

. otrzymam tę ziemię, czy nie? 
Ziemia i dom na niej, w
którym mieszkam z żoną, 
córką, zięciem i wnukami 
jest wolna, nie zabudowana. 
O ile wiem, ziemia przezna­
czona pod pierwszoplanowe 
budownictwo nie podlega
zwrotowi, natomiast ziemie 
rezerwowe są zwracane by­
łym właścicielom. Dotych­
czas nikt mnie nie poinfor­
mował o przynależności mo­
jej ziemi, chociaż w sąsie­
dniej gminie awiżeńskiej 
zwracają całą ziemię. I wre­
szcie: chcę na swej ziemi 
zbudować dom dla córki. W

gminie odpowiedziano, że 
przecież nie mam jeszcze 
ziemi na własność, a zatem 
o przydzieleniu parceli pod 
budowę nie może być mowy. 
We wsi, w której mieszkam, 
nikomu ziemia nie została 
jeszcze odmierzona, a jed­
nak parcele już niektórzy 
otrzymali. Jak to jest? Pro­
szę o pomoc lub jakąś /radę 
w zaistniałej sytuacji. Z 
góry serdecznie dziękuję.

Władysław POLON1S, 
mieszkaniec wsi Podwilańce 

w rejonie wileńskim j

W  LAND W AR O W IE  
N IE  PR ZYW R ACA  SIĘ 
PR A W A  W ŁASN O SC I 

DO Z IE M I

Szanowna Redakcjo! W  
ubiegłym roku złożyłem po­
danie do' władz La odwarowa 
o zwrot ziemi —  8 ha mojej 
matki Marii Komar. Ziemia 
znajduje się w m. Land wa­
rów, jak również na terenie 
gminy starotrockiej. Do po­
dania załączyłem dokumen­
ty kupna-sprzedaży ziemi 
oraz plan działki z 1938 roku 
zatwierdzony notarialnie.

Do dzisiejszego dnia nic 
mi nie zwrócono, chociaż 
kilka razy dowiadywałem się, 
ale konkretnej odpowiedzi 
nie otrzymałem.

Na tej ziemi jeszcze ni'e 
ma Radnej zabudowy, cho­
ciaż mer m. Land war ów 
twierdzi, że według planu tu 
mają być zbudowane domy 
prywatne robotników fabryki 
dywanów i „Kaitry". Mają 
być?

W  1949 roku znacjonalizo- 
wali tę ziemię i 1,5 ha lasku- 
brzeźniaku, który kołchoz 
wypiłował. Skoro Litewska 
Republika jest państwem 
prawa i tu przestrzega się 
prawa obywateli, to dlacze­
go nie zwraca się ziemi 
moich rodziców?

W  merostwie twierdzą, że 
otrzymam kompensację 
„sprawiedliwą" —  po 7 tys. 
za hektar. A  moją ziemię 
pod budowę, będą sprzeda­
wać czy już sprzedają po 
550 rb. za 1 ar. To kto tu 
przestrzega prawa obywate­
li?

W  Landwarowie przy uL 
Kolejowej mam dom po ro­
dzicach, który mnie podaro. 
wali oraz działkę ziemi 12 
arów po połowie z siostrą 
Leokadią Sawicką. Ziemię 
ojciec Wincenty Komar ku­
pił w 1928 roku. Mamy do­
kumenty kupna-sprzedaży 
ziemi koło domu. 29 kwie­
tnia br. zwróciliśmy się do 
merostwa, żeby tę ziemię 
oddano, to odpowiedziano, 
że będziemy musieli płacić 
po 550 rb. za ar. Czy na tym 
polega sprawiedliwość, że 
własnej ziemi nie dają i je­
szcze za kupioną, drugi raz 
każą płacić?

Jerzy KOMAR, 
mieszkaniec Landwarowa 

w rejonie trockim

\NIECH D ZIENN IKARZE 
\ ŚW IATA  PRZYJADĄ 
\ DO M IKASZUN

Ziemia jest dla nas jak 
ihatka rodzona, która nas 
larmiła. Toteż dlaczego nas 
jej się pozbawia? Naszą zie- 
nię we wsi Mikaszuny wy­
właszczyli urzędnicy wojda- 
ckiej gminy do prywatnych 
celów, aż po same progi 
odebrali i odgrodzili nas od 
świata i otoczenia, zamknę, 
li jak w niewoli. Czy praw­
nie postąpili z nami? Dlacze­
go my nie mamy prawa do 
własności? My tu z dziadów 
pradziadów żyliśmy na tej 
ziemi, a teraz nas pozosta­
wiono na gołym asfalcie.
Obcy nawieźli rozmaitych 
garażów, kurników i już są 
właścicielami naszej ziemi, 
oni mają prawo ją sprzeda­
wać i kupować.

Składaliśmy podania o 
zwrot ziemi, ale powiedzia-

Nlestety, jak świadczą pełne rozgoryczenia listy naoych Czy­
telników, uchwała nie dotarła do gminnych, miejskich służb 
prywatyzacji i reformy rolnej. Bo jedno świadczy uchwała, a 

. drugie robi się (raczej nic się nie robi) w praktyce. Jak długo 
to będzie trwać? Czy gminne słulby reformy rolnej nadal cze­
kają na odgórne wskazówki, same nie potrafią (a mole nie 
chcą) decydować, albo przynajmniej wytłumaczyć ludziom spra­
wy zrozumiałym dla nich językiem. Czyi potrzebne są skrajne 
środki nadzwyczajne, ieby otrzymać to, co się ludziom należy? 
Ostatnio gazeta nasza pisała o tym, jak b. zesłańcy zajęli gabi­
net mera miasta Wilna A  Sztarasa na znak protestu, te nie 
podejmuje się decyzji w sprawie przydziału mieszkań. Czy mie­
szkańcy wsi mają pójść w ślady byłych zesłańców, by zmusić 
gminne, rejonowe służby do działania?

no nam, że w Mikaszunach 
nikt nam ziemi me odda. 
Ltiaczegoi bo oni tu górą, w 
icii rękach władza, oni w 
komisji, i starosty, i deputo­
wani icd. Pawłowski, Biya, 
jfetryłowski stale powtarza­
ją, ze w żaden sposób nam 
ziemi nie oddadzą, a tylko 
kompensatę, bo dla nas w 
Mikaszunach ziemi nie ma, 
nie należy się.

Zwracamy się do biura 
interwencji „SOS: ziemia" z 
prośbą o okazanie pomocy i 
o naprawienie naszych 
krzywd. Prosimy poradzić, 
gdzie szukać prawdy i spra. 
wiedliwości? Dokądkolwiek 
tylko zwracaliśmy się, wszę­
dzie bez skutku.

Prosimy przybyć do naszej 
wsi i zobaczyć w jakich 
warunkach zmusza się nas tu 
żyć, dlaczego nas się wysie­
dla, a inni zasiedlają się? 
Nie wierzymy, że zwracają 
własność, bo nam się ją za­
biera. Czy jesteśmy z Innej 
republiki, że nie' mamy żad­
nej opieki, nikt nie broni 
naszych praw? My chcemy 
żyć na ojcowiźnie, mieć 
ziemię, trzymać bydło, pra­
cować na niej, a nas tego 
pozbawiono. Co nas czfeka? 
Nędza i głód. Prosiliśmy, aby 
dla 28 zagród mieszkańców 
Mikaszun zwrócono przy­
najmniej 15 ha naszej wła­
snej ziemi.

Prosimy przybyć do nasze j 
wsi z dziennikarzami i zain­
teresować środki masowego 
przekazu świata reprywaty­
zacją ziemi na Wileńszczyż. 
nie. Szczerze prosimy, po­
móżcie odzyskać tych 15 ha 
ziemi dla naszej wsil

Sowiecka władza skolekty- 
wizowała nas, a teraz znów 
ziemię nam, miejscowym 
właścicielom, zabrali, wy­
właszczyli obcy ludzie. Nam 
zostawili tylko wiejską ulL 
cę i asfaltowaną drogę.

W  imieniu mieszkańców 
wsi Mikaszuny

Leonarda BOGDZIUN 
Rejon wileński

Kolejna pikieta
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nież nie są drugorzędne —  bez- 
pośrednie zarządzanie rejonem 
wileńskim i solecznickim boleśnie 
uderza po ambicjach miejscowej 
ludności. Czyi każdy mieszka­
niec Wileńszczyzny jest winien, 
iż byłe kierownictwo rejonów 
popełniło poważne błędy polity­
czne, było bliskowzroczne? Czy 
za to muszą być pozbawieni pra­
wą samym decydować o sprawach 
swej gminy, rejonu? Szczególnie 
teraz, kiedy trwa reforma rolna, 
kiedy dokonuje się reprywatyza­
cji, zwrotu ziemi, byłych posiad­
łości, kiedy wspólnie stworzone 
mienie w gospodarstwach zespo. 
łowych sprzedaje się na aukc­
jach? Właśnie w tym okresie 
bardzo ważne jest, aby decydu­
jące słowo w każdej kwestii na­
leżało do samych mieszkańców.

Nie będziemy zarzucali orga­
nizatorom pikiety przyświecają, 
cych jej celów. Ale chcemy za­
znaczyć, iż każda impreza po­
winna być bardziej rzetelnie zor­
ganizowana, by posiadała wywa­
żone żądania.

Kiedy grupa deputowanych 
wraz z przewodniczącym stałej 
parlamentarnej komisji etyki i 
mandatów N. Mledwiedlewem 
wyszła na rozmowę do pikietu­
jących. to usłyszeliśmy takie za.

rzuty: od grup rockowych z Pol. 
ski w hotelach wymaga się de­
wiz... I to się ocenia jako dysk­
ryminację Polaków!

Czy protestujący zapomniał, iż 
tego wymaga się w niektórych

hotelach od wszystkich gości za. 
granicznych?

NA ZDJĘCIU W. Charina: pi­
kieta przy gmachu Rady Najwyż­
szej*.
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Zamrożona 
budowa

To nie talerz latający i nawet nie wyrzutnia 
rakietowa, a jednak dla Solecznik jest to obiekt 
strategiczny. Już drugi rok buduje się niezbę­
dną miastu wieżę ciśnień, a końca budowy nie 
widać, chociaż budowlani zapowiadają zakończę* 
nie w roku bieżącym. Jak zawsze, wszystko za­
leży od przydziału pieniędzy, które powinien 
znaleźć zarząd rejonowy. Potrzeba ich ni mniej 

• ni więcej — 3 miliony. Tylko po to, by zakoń­
czyć wieżę. Gdy ją zaczynano, potrzebowano 
300 tysięcy. Jednak budować tanio — to budo­
wać szybko. My tak nie umiemy. Kowieńska fir­
ma „Ateitis" w ubiegłym roku przewlekła bu­
dowę do zimy, a projektanci Instytutu Budowni­
ctwa Miejskiego mieli wątpliwości co do jakoś­
ci betonowania jednego z pierścieni. Po kilku 
miesiącach złożyli wniosek, że prace można 
kontynuować, ale za ten czas budowlani wywie­
źli z placu dźwig wieżowy. Obecnie dźwig wró­
cił na miejsce, lecz na to stracono dużo czasu 
1 środków, a zleceniodawca — G. Maczeźa, na­
czelnik solecznickiego oddziału Wileńskiego 
Państwowego Przedsiębiorstwa wodociągów ka­
tegorycznie stwierdza, że jeżeli nie będzie wieży 
— wkrótce nie będzie wody w mieście. Urzą­
dzenia, które pompowały wodę do domów bez­
pośrednio z poborów wody, zestarzały się i nie 
odpowiadają wymaganiom. Jedno zaplombowali, 
a na korzystanie z drugiego otrzymali tymcza­

sowe pozwolenie tylko dzięki temu, że buduje 
się wieżę. Szybkie znalezienie pieniędzy na za­
kończenie budowy wieży ciśnień — jest dla za­
rządu rejonowego zadaniem trudnym, lecz ko­
niecznym.

Piotr RYNGIEWICZ
Soleczniki

Bałtyk łączy Litwę i Polskę
Ostatnio dużo się pisało o 

kontaktach specjalistów litews­
kich z polskimi kolejarzami, dro­
gowcami, o otwieraniu nowych 
przejść granicznych pomiędzy 
naszymi krajami itp. Zapomnie­
liśmy trochę o tym, że Polskę i 
Litwę łączy Morze Bałtyckie. 
Nasze wspólne morze. Ze można 
w ciągu kilku godzin przepłynąć 
statkiem z Kłajpedy do Gdyni 
czy też Gdańska. Niedawno Mi­
nisterstwo Transportu i Gospo­
darki Morskiej RP zaprosiło do 
Polski delegację pracowników 
Ministerstwa Komunikacji Litwy.

— Celem spotkania było uści­
ślenie założeń umów zawartych 
pomiędzy rządami obu krajów 
co do współpracy w zakresie że­
glugi morskiej —  powiedział kie­
rownik delegacji Ministerstwa 
Komunikacji Litwy, zastępca mi­
nistra Algimantas KISZONAS. 
— Przygotowany przez zastępcę 
ministra transportu i gospodarki 
morskiej RP Zbigniewa Sulały- 
ckiego program ^potkania i po­
rządek dzienny pomogły w efe­
ktywnym przeprowadzeniu obrad.

Przedstawiciele przedsiębiorst­
wa gdyńskiego Polskich Linii O- 
ceanicznych oraz szczecińskiego 
Polskie) Żeglugi Morskiej przed­
łożyli do omówienia ciekawą i

bardzo konkretną propozycję co 
do otwarcia pomiędzy portami 
polskimi i Kłajpedą linii promo­
wej, z następnym jej przedłuże­
niem do Szwecji i Finlandii. 
Wielkim zwolennikiem tej idei 
jest wojewoda gdański Maciej 
Płażyński, który też zapropono­
wał uczynić miasta Gdańsk i 
Kłajpedę — miastami pobratym­
czymi.

Pożyteczne były pertraktacje 
pomiędzy kierownictwem Stocz­
ni Remontowej „Nauta" w Gdy 
ni i Zachodniej Stoczni Remon 
towej w Kłajpedzie. Na począ 
tek postanowiono dokonać • wy 
miany inżynierów i robotników 
W  Przedsiębiorstwie Robót Czer 
palnych i Podwodnych w Gdań­
sku debatowano na temat wyko­
rzystania potężnego sprzętu tego 
przedsiębiorstwa do odbudowy 
nadbrzeży, pogłębiania dna w 
Kłajpedzie. W  dyrekcji Polskiej 
Służby Ratowniczej mówiono o 
możliwościach nabycia odpowied­
niego sprzętu i szkolenia perso­
nelu. Znana polska firma ubez­
pieczeniowa „Warta*1 obiecała 
podzielić się swym doświadcze­
niem, a nawet ubezpieczać ̂ okrę- 
ty pod litewską banderą. Umowę 
o współpracy podpisali przedsta­
wiciele administracji portów w 
Gdyni i Gdańsku, a także kiero­

wnicy Litewskiego Portu Mors­
kiego.

Dyrektor Polskiego Rejestru 
Statków Wojciech Szwoch i  dy­
rektor Departamentu Transportu 
Wodnego Litwy Wytautas Pau- 
lauskas. umówili się, że w razie 
konieczności Polski Rejestr Stat­
ków będzie uczestniczył w two­
rzeniu Litewskiego Ośrodka IMO 
— Międzynarodowej Organizacji 
Morskiej, a także co do nadzoru 
klasyfikacyjnego PIRS nad stat­
kami bandery litewskiej.

Umawiające się strony uzgod­
niły konkretne kroki we wszyst­
kich dziedzinach. Należy spo­
dziewać się, że dadzą one pozy­
tywne wyniki. Podpisano nie tyl­
ko ogólny protokół w zakresie 
możliwej współpracy, ale też sie­
dem branżowych.

Delegacja litewska została za­
proszona na spotkanie we wspól­
nym polsko • chińskim towarzy­
stwie żeglugi, które powstało 
przed 40 laty i posiada żeglugę 
równą całej litewskiej. Na spot­
kaniu wyrażono obustronne pra­
gnienia zacieśnienia współpracy, 
co otworzyłoby przed Litwą moż­
liwość przewozu ładunków na 
Daleki Wschód.

Algimantas CZIŻAUSKAS

uformuje
Dziś zapraszamy do uważ­

nego przestudiowania naszej 
„Giełdy" wszystkich mieszka­
ńców rejonu trockiego. Już 
w najbliższych dniach .1 ty­
godniach w gospodarstwach 
tego rejonu będzie można na 
zamkniętych aukcjach nafalyć 
różnorodny sprzęt rolniczy, a 
także wykupić akcje.

Gospodarstwo „Rodiszkes"
8 maja organizuje zamkniętą 
aukcję, na której będą wys­
tawione: grzejnik elektryczny 
SOS-400, .elektryczny grzej­
nik do *Wody SAZS-800, ła­
dowarka ziarna ZPS-100, roz- 
drabniarka IKS-F-10, pług do 
podorywki LDT, kilka żni­
wiarek, sadzarka ziemniaków, 
koparka, samochód GAZ—66 
z rozpylaczem, autobus—
ERAZ, urządzenie do rozpo­
wszechniania ciekłych końce, 
ntratów oraz inny sprzęt rol­
niczy. Ceny bardzo zróżnico­
wane od 500 rubli do 11— 12 
tys. rb.

Aukcja odbędzie się 8 kwie­
tnia br. o godz. 10 w samo­
rządzie w Rudzlszkach. Reje. 
stracja uczestników odbędzie 
się 5 maja. Wszelkich infor­
macji udziela służba reformy 
rolnej (teł. 6-73-39).

Gospodarstwo „Semelisz- 
kes" na zamkniętej aukcji za 
gotówkę sprzedaje budynki 
gospodarcze, technikę oraz 
inne drobne, przydatne w go. 
spodarstwie, rzeczy. •

Budynki:
1. Cielętnik — cena 18500 

rb.
2. Cielętnik-stajnia cena 

10300 rb.
3. Stodoła — cena 10900 rb.
Technika:
1. sortowalnia —  1700 rb.
2. zaparza rka —  15850 rb.
-3. rozdrabniarki — 1800 rb.

i 4800 rb.
4. transporter TK — 3500 

rb. 1 transport er-TZP-33 — 
6700 rb.

5. maszyna do bejcowania 
—  6400 rb.

6. Kilka pługów po 420 rb.
7. g rej der 1600 rb.
Oprócz tego gospodarstwo

„Semeliszkes” wystawi na au­
kcję szereg innych drobiaz­
gów potrzebnych w gospoda­
rstwie domowym i rolnym.

Aukcja odbędzie się 6 ma­
ja br. iw  gminie Semeliszkes 

przy ul. Traku 41 (teL 6-42-85). 
W  gminie Semeliszki w gos­
podarstwie „Bijunai" na zam­

kniętej aukcji 6 maja br v 
dą sprzedawane traktory 
mochody, karoserienSj ',/*■ 
sprzęt.

Oprócz zamkniętymi #u. 
szereg gospodarstw' 
organizuje rozpisanie^

Gospodarstwo Wt 
rozpisuje akcje kon* i^
produkcyjno - technoloJZJ 
go (produkcja zboża, z ieS " I 
ków, karmy dla bydfa) I
Szłlynai w dniach 30 I
ola—6 maja br. W  tym >
minie podpisuje akcje W  
najski kompleks -produkcS?* i 
technologiczny do prodE 
mięsa i mleka. Rozpisani*^1 
będzie się w samorządzW 
Rudzlszkach. Od 30 ktoleh.* 
do 6 maja będą rozpi*J!!J5* I 
akcje kompleksów pro ffif 
zboża, ziemniaków, karmy i: 
bydła, mięsa oraz mleka w 
wsi Szkle rial.

Podobne akcje od 30 I
tnla do 6 maja będzie moi*, I 
nabyć w gospodarstw**? 
mon i s 1 Anglininkal. I

W  dniach 30 kwietni* ,̂
maja w Rudzlszkach
akcje produkcyjny komplet 
centralnego magazynu zboża 
usług transportowych, tartak 
oraz kotłownia. Cena każd* 
akcji —  1000 ib.

Gospodarstwo nTtUaf 
sprzedaje również po 1000 rb 
akcje kompleksu hodowli 
dła mlecznego i mięsnego 
kompleksu produkcji warzyw'

Wyprzedaje akcje także k . 
spodarstwo „Gimtojl Xeme":

1. Kompleks „Grendaw? 
(produkcja mięsa)
■ 2. Kompleks ? „Kazoliszkef 
(produkcja mięsa i mleka)

3 Kompleks „Gruożininkai* 
(produkcja mięsa)..

4. Kompleks IrSpenglininkai' 
(produkcja mięsa).

5. Kompleks „Panoniszkei11 
(produkcja mięsa),

6. Kompleks techniki roi. 
nej (remont techniki, zaopa­
trzenie w materiały, świad­
czenie różnego rodzaju usług, 
przygotowanie karmy itp.).

7. Centrum informacji oraz 
gospodarstwa gazowego.

Powyższe akcje będą roz­
pisane w dniach od 28 kwie­
tnia do 6 maja. Cena Jednej 
akcji —  1.000 ib . .

Przy okazji chcemy 
mienić, że gospodarstwo „Sn- 
żionys1' w rejonie wileńskim 

‘ 16 maja sprzedaje sklep-sto- 
Iówkę (cena — 600.000 rb). 
Natomiast w gminie Dnksty 
we wsi Geislszkes teł 10 
Ja sprzedaje się kompleks bo. 
dowli prosiąt. Cena wywoła­
wcza 113 tys. ib.

Chętnych nabycia powyż­
szych nieruchomości zaprasza­
my ^o aktywnego uczestni­
czenia w zbliżających się tar­
gach. Inf. wL

Nagrody Nobla z każdym rokiem coraz większe
SZTOKHOLM (NTB--ELTA). 

W  tym roku Nagrody Nobla bę­
dą o 8 proc. większe niż w ro­
ku ubiegłym i wyniosą 6,5 min 
koron szwedzkich.

Zwiększenie nagród możliwe

jest dzięki temu, że w ubieg­
łym roku dochody Funduszu No­
bla wzrosły aż 6 13 proc. War­
tość rynkowa całego majątku 
samego Funduszu wzrosła o 10 
proc. i wynosi 1,7 mld koron.

NASI RODACY NA U K R A IN IE

Wizyta we Lwowie i Żółkwi
„Diariusz Senatu RP" nr 4 za­

mieścił krótką relację z podróży 
pani wicemarszałek Alicji Grześ­
kowiak do Lwowa i Żółkwi. Na 
przełomie lutego i marca pani 
wicemarszałek uczestniczyła m. 
in. w walnym zebraniu Towarzy­
stwa Kultury Polskiej Ziemi Lwo­
wskiej. Rozmawiała też z wice­
wojewodą lwowskim M. Hory- 
niem na temat potrzeb narodo­
wych i religijnych Polaków za­
mieszkałych we Lwowie i oko­
licach.

Podczas spotkania z nauczycie­
lami i uczniami maturalnej kla­
sy polskiej szkoły nr 10 udeko­
rowała dwie zasłużone nauczy­
cielki odznaczeniami nadanymi 
przez Prezydenta RP: dyrektorka 
szkoły, p. Marta Markunina, zo­

stała odznaczona Srebrną Odzna­
ką Orderu Zasługi RP, zaś nau­
czycielka języka polskiego, p. 
Maria Iwanowa — Złotym Krzy­
żem Zasługi.

Pani wiceiparszałek wzięła też 
udział w uroczystościach kościel­
nych w katedrze lwowskiej, spo­
tkała się z nuncjuszem apostol­
skim w Moskwie i miejscowym 
episkopatem obu obrządków. Na 
zakończenie wizyty odwiedziła 
kościół famy w Żółkwi, zapo­
znając się z problemami związa­
nymi z renowacją kościoła oraz 
krypty grobowej Żółkiewskich i 
Sobieskich.

Biuletyn Informacyjny 
Stowarzysz enlą 

„Wspólnota Polska"

Jak się to łyd ę  zmienia, jak 
się zmieniają troski. Poprzednio 
głowiliśmy się o wykonanie pla­
nów, dziś — główną troską jest 
Jak przeżyć okres przejściowy 
przy przestawieniu się gospodar­
ki na tory rynkowe.

Nie tajemnicą Jest, l i  w  toku 
prywatyzacji, reformy gospodar­
czej wiele przedsiębiorstw pań­
stwowych po prosta się zamknie, 
a ich załogi pozostaną na bruka. 
Więc czas pomyśleć i o własnym 
interesie...

„Własny interes41 dla nas — 
wyrosłych F wykształconych *w 
okresie rozwiniętego socjalizmu, 
sprawa całkiem nieznana. Aby 
przyjść z pomocą dla naszych 
Czytelników, otwieramy na swych 
łaniach „S zk o łę  biznesu". Pod 
tą rubryką znajdą się artykuły 
i porady dla początkujących biz­
nesmenów...

1. PR YW ATN A  FIRM A 
USŁU G O W A

Nietrudno jest założyć taką 
firmę. Może to uczynić prawie

każdy. Możecie być jedynym 
członkiem finny, ale lepiej, gdy 
działalność podejmiecie z kole­
gą albo całą rodziną. Doświadcze­
nie dowodzi, że finna powinna 
się orientować na jeden lub kli­
ka następujących rodzajów 'dzia­
łalności:

1. Mycie okien
2. Pranie i prasowanie
3. Czyszczenie dywanów
4. Mycie podłóg, czyszczenie 

parkietu
5. Mycie samochodów, przy­

gotowanie do zimy
6. Sprzątanie urzędu, domów
7. Drobne naprawy sprzętu e- 

lektrycznego
8. Drobne napraiwy^mebii
9. Usługi kulinarne (w domu 

u klienta z okazji jubileuszu, we­
sel itp.), inne usługi z uwzględ­
nieniem waszych uzdolnień, mo­
żliwości. -

Duże znaczenie ma ustalenie 
cen za świadczone usługi. Moż­
na posłużyć się cennikiem pań­
stwowym, zrwiększająę ceny o 
20—30 lub więoej procent, ale 
tylko pod warunkiem, że świad­
czone przez waszą firmę usługi 
będą bardziej jakościowe, lepsze 
i szybciej wykonywane niż in­
nych firm. I właśnie to powinni­
ście wielokrotnie podkreślać 
swym klientom.

Cenę usług można obliczyć w

przybliżeniu następującym' §* I 
sobem. Praktycznie ęrawfr* I 
lub oceńcie, ile czasupodk® I 
wam wykonanie pewnych I 
Godzinę pracy oceńcie na I 
rubli. Dodajcie wydatki m *  | 
żyte materiały, amortyzacjęJ* I 
rzędzi, wydatki na transport  ̂I 
łeczny lub własnym I
dem), prócz tego określde tW I 
de czasu między wykony*®* V
poszczególnych zamówień. I 
nakże pamiętajcie, że cewjr I 
winna odpowiadać I
dczonych usług, inaczef ^  I 
odstręczycie klientów I
możecie utracić *  .

Wasza indywiduatoffjr^l 
ługowa może przynieić I 
chody. Wszystko zalw 7 I 
nie od was. ^  f

Zysk będzie większy. ^
będziecie przestrzegali 5?̂  
cych zasad: <

1. Zawsze b ^ ż d e . S  
stosunku do swych ku ■

2. Każdemu klia*1̂ .  yrf I 
d e  ’ kartę wizytową f
z adresem i świad<at®^®%* I 
igami. Jeżeli pracujeo* I 
to do was zwrócą w  
wielokrotnie, e . tu3? i

3. Zawsze bądżde I
przestrzegajcie swyco I

“ł Okresowo |gg ’ 
usługi.
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prośbę Czytelnika z Niemiec
.gtalnjo otrzymała list od p. Ulricha 
y, Kondratowicza, mieszkającego w 

y i+ Z T iJ  Mantaelm) z prośbą, aby udzie- 
ś informacji dotyczącej tycia i 

Ufo “““J  jego krewnego Władysława Syro- 
Kondratowicza). W  swoim iiś- 

U«li po niemiecku, p. Ulrich Wagner
de. P^Sslanle tet mu zdjąć czy jaklchkol- 
fiod 0 p j j  pal«iąłpk po swoim znakomitym 
iriek ^  samej sprawie zwracał się swe- 
piwłJka ^  Muzeum Narodowego w Warszawie, 
go <ja*“łi4V nie otrzymał stamtąd tadnych wia­
cie. BJe5ty'

) istnienie naszej redakcji p. Wagner dowie­

dział się z publikacji w niemieckiej prasie. Uwa- 
tamy, te trafił w  dziesiątkę, gdyż w planach 
redakcyjnych przewidziany jest cykl publikacji 
o słynnym naszym ziomku. Rosną nowe pokole­
nia uczniów, niektórzy z nich uczą się nawet w 
szkole Jego Imienia, jednemu z oddziałów ZPL 
m. Wilna równlet patronuje poeta.

Sądzimy, te publikacje te jeszcze raz odkryją 
nam wspaniałego Człowieka, Patriotę, Twórcę, a 
jego dalekiemu krewnemu przypuszczalnie spra­
wimy wiele przyjemności. Egzemplarze gazet, 
oryginały zdjęć, adresy Wileńskiej Szkoły im. W. 
Syrokomli oraz Domu-Muzeum powędrują do 
Niemiec.

1. Znajomy bliżej nie znany
fUert do generaęji

Zasadnicze cechy 
jT tS t ó c i  to: rozlewność, 
góowłć, '
S f i le i ,  sympatie prodemo-
S t  Myślał i , S  nie tyl- 
3  co @ 1  i w  
1  tó myitoł i czuł tak samo,
JJ ^  To niewątpliwie było 
p S  tajemmcą jego powo­
j e  i uznania. Ten aplauz ze 
iiony jeran wątóczesnych był 
akie stymulatorem jega twór- 

Władysław Syrokomla 
nie wybiega do praodu, nie wy­
bacza poza swój czas, (w prze­
ciwieństwie do Mickiewicza, 
Słowackiego czy Norwida), tkwi 
T tych warunkach, które go 
wydały i pozostaje w nich aż 
jo końca swego tycia. Jedyną 
ledy właściwą miarą traktowa­
na poety jest miara historycz- 
u.
Doi, w odczuciu współczes­

nych Władysław Syrokomla jest 
tylko uczuciową interpretacją 
okresu 1640—1860, wyrazicielem 
pns&ai! ówczesnej psychiki lu­
bi. Nasz, współczesny świat po- 

| $  i uczuć odszedł od Syro- 
kmsii niezmiernie daleko. Może 

i tylko ludzie żyjący Hafe poza 
■spółczesDoidą mogliby swe 

| oyfll i dusze w Syrokomli od* 
B*loc Dla większości — pozo- 

od wspomnieniem, bądź 
lei czymś w rodzaju nostalgii. 
«yna jak tęsknota do świaLa 

i wyobrażeń naszych 
chociaż wszystko, czym 

® żyli* co ich cieszyło, bądź 
"“óto — wszystko to już da* 

bardzo dawno odeszło w 
Pozostały jednak ja- 

— obrazy, 
Hhrojr. pieśni..! 

, T Z j “ chy, nagrobki, czy 
tói j^nnńenia spisane na 

1 pożółkłych kartkach
i  świadków 

^lejów. Pozostały naz- 
kład r^^a tow icze  na przy-
« S dUe utwoIy SYK*©-

nas również i dziś,
- H to utwory tego, kf6- 

^ajtiwżei oddał swe

• - 5 J T * & *  !erce «* »•
^Ycaiia , dezorientowanej 
• łolecmofci lat 1840

W t^O Ń STW O ,
H, C®SNA. MŁODOŚĆ 

^  ^ ei :'JPtśymal trzy 
^§§eŁ. = ■ Władysław,

HiBU ^P^towtcz herbu 
knL'823 r ^ 29 wrze-

H l l l ' .  W,i O t to w ie
i^ou)l!l P° faiałorusku

bo pozycje poleskie tak są cha- 
rakterystycznel Jeszcze mi w 
oczach, a raczej w wyobraźni 
stoi, jakeśmy czasem jechali 
szuhaleją (rodzaj łodzi płasko­
dennej —  uw. nitej podpisanej) 
długo, długo pomiędzy sitowiem 
a łozą —  pod nami był złocisty 
piasek, a obok nas latały śmie­
le jasno-zielone wodne motylki... 
Jeszcze pamiętam, jakem z ma- 
łemi siostrami swawolił na og­
romnym piaszczystym dziedzińcu, 
w  pośrodku którego była zarosła 
dębniakiem kałuża, gdzie się lę­
gły żółwie. -Pamiętam, jakem w 
ogródku uważał ruch pszczółek 
przy ulu i starał się sobie i sio-, 
strom wytłumaczyć, jak też te 
pszczółki wybierają miód z 
kwiatków".

Opisy Polesia spotykamy u 
Syrokomli niejednokrotnie, zwła­
szcza w „Ułasie". Bardzo wcze­
śnie nauczył się czytać. Już w 
szóstym roku życia czytał bar­
dzo biegle —  nie tylko kanty­
czki, klechdy i podania, ale — 
dziesięć tomów poezji Krasi­
ckiego. Te dziesięć tomów prze­
czytał tak gorliwie, że, jak o 
tym pisze w swoim pamiętniku 
„zdarł je na szmaty". („Od 
dziecka czytałem z ochotą, czy­
tałem samopas, czytąłem w 
chwilach lekcyi, i w chwilach 
rozrywki, i  tak przywykłem do 
porządku, ale z oddaniem się, 
kształcić sam siebie").

Nie tylko zresztą na samym 
czytaniu czas spędzał. Jak to 
widać z } „Dęboroga", czy też 
„Szkolnych czasów", mały Lud­
wik lubił też włazić na drzewa 
owocowe, swawolić z rówieśni­
kami i jeździć z  nimi na nocle­
gi, z końmi na paszę.

S września 1833 r. przyszły 
poeta wstępuje do Szkoły 0.0. 
Dominikanów w Nieświeżu i 
przebywa w  niej do 30 listopada 
1835 roku — czyli do zamknię­
cia tej szkoły przez rząd„rosy)- 
ski. Wrażenia z pobytu w niej 
znaleźć można w jego „Dęboro­
gu", a szczególnie w „Szkol­
nych czasach". Wrażliwe serce i 
umysł młodego Ludwika wchła­
niały całą pół-klasztorną atmo­
sferę tej szkoły, otoczenia. Sia­
dy tamtejszego klimatu najwy­
raźniej wpłynęły na jego póź­
niejszą twórczość. Z nauk ko­
rzystał najwięcej z wykładów l i ­
teratury polskiej, które prowa­
dził ksiądz, profesor Szymon 
Czernicki, wykładający także 
łacinę i stąd zwany powszech­
nie — Księdzem Łaciną. Był to 
przez Syrokomlę najbardziej

r l

U»»t ■

?  Shrtj * granicypowia^^nkochan^profMOr^Wykład^lil 
Bobrujskiego, teratury polskiej prowadzone
H  Polesiu! przez prof. Czernickiego opierały

w«y. i. odowjska drobnej ś ii o  wypisy profesora Euzebiu.
t H  rodzicami byli ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■  

lffttl5*0tkowskich i
ajL^Jtowlcz, daw-

iej drobny
AlekS!'.''P^s^ego 

>C» był czło-
n H i j ? * ,«>nym i dys- 

> Mow 2asobem wie-
N  5»| Podczas nau-

.Su* U iw i Aleksander 
iJSl %  jesz-

przyjściu na 

do wsi
I Vl? ^  Polesiu),

Kudzino- 
O Jaśko-

\Sblk^ł,)0młna w 
i .»PlerwBze

> *- Pa?niętain - 1Ił»aikr  nifii r .  Polesiu,
%  trzymał

*ł*amięta ć,

sza Słowackiego, ojca Juliusza. 
Z tej książki Syrokomla odniósł 
niewątpliwie dużą korzyść, cze­
go świadectwem — czystość je­
go języka, bez „tutejszych" 
naleciałości, na co szczególnie 
zwracają uwagę jego badacze 
(w osobliwości — Horain).

Czy oprócz Nieświeża —  uczył 
się Syrokomla gdzieś jeszcze, a 
skoro tak -— gdzie mianowicie 
7-  na ten temat brakuje kon­
kretnych wiadomości. Jedna z 
wersji mówi o Nowogródku, je­
szcze inna —  wspomina o pro­
testanckiej szkole w Słucku. 
Sam poeta mówi o sobie bardzo 
ogólnikowo: „do roku 1839
uczyłem się z obowiązku". Je­
dynie pewną rzeczą jest to, że 
poeta „ukończył klasę piątą" 
(jak sam o tym pisze). Jednak 
gdzie to nastąpiło —• trudno do­
ciec. W  szkole przyznawano mu 
„zdolności dobre, lecz pilność

małą"; z nauką języków szło mu 
na ogół dobrze, ale z matema­
tyką —  „zaledwie miernie", pd 
roku 1837 do 1840 przebywa 
Syrokomla we wsi Morchaczew- 
szczyżnie, dzierżawionej przez 
ojca. Możliwie, że to w  tej 
wsi właśnie odbywał on naukę 
„z obowiązku". Tak czy inaczej, 
wiadomo, że to w  tej wsi po 
raz pierwszy zapoznał się z lite­
raturą romantyczną, z poezją 
Mickiewicza, z którego „książką 
w ręku błądził nad Niemnem", 
oraz z powieściami Waltera 
Scotta. Z Mickiewicza poznaje 
najpierw ballady, „Dziady" wi­
leńskie, „Konrada Wallenroda" 
oraz ,ponęty". Siady tych Mi­
ckiewiczowskich utworów do­
strzegamy w pierwszych pró­
bach poetyckich młodego Kon­
dratowicza. Natomiast o Scotcie 
dowiadujemy się z osobistych 
zwierzeń poety: pewnego dnia
pozostawiony przez ojca w polu, 
żeby pilnował żniwiarzy — „ta- 
kem się za czytał w tym aniel­
skim pisarzu, że aż ojciec wy- 
grzmocił mnie kijem i tak po­
wrócił do rzeczywistości".

PIERWSZA MIŁOSC 
I POBYT W  NIEŚWIEŻU 
Na rok 1839 przypada pierw­

sza miłość poety, jej obiektem 
była jakowaś wiejska piękność 
—  niestety nie utrwalona ku 
pamięci potomnych. Jesienią 
1840 r. Ludwik Kondratowicz 
dostaje się do Nieświeża, do za­
rządu dóbr Radziwiłłowskich, 
gdzie zostaje zwykłym kanceli­
stą. Głównym administratorem 
tych dóbr (należały one wów­
czas do księcia Wittgensteina) 
był Adolf Dobrowolski, człowiek 
inteligentny, wykształcony, Mło­
dy Kondratowicz znalazł zatem 
dla siebie odpowiednie ©tocze­
nie z kręgu bliskich Znajomych 
i przyjaciół administratora. Tu, 
w Nieświeżu, Ludwik „we dnie 
i w nocy nie rozstaje się z poe­
zjami Jana Kochanowskiego". 
Tutaj, w Nieświeżu, zaczyna 
pisać (1842 r.) swoje pierwsze 
wiersze. Są to na razie wiersze 
żartobliwe, spowodowane „poe­
zjami" jego kolegów — Krysz- 
ta lewi cza i Baranowskiego, któ­
rzy się stają obiektem dowci­
pów i podkpiwań młodego Kon­
dratowicza.

Do czasów nieświeskich od­
nieść- także należy początek stu­
diów historycznych przyszłego 
poety. Młodemu Kondratowiczo­
wi poręczono zarejestrować akta 
zamku w Kopylu, których zażą­
dano z archiwum Radziwriłlow- 
skiego do sądu powiatowego w 
Słucku. Ta praca pochłonęła mu 
kilka miesięcy. Z dociekliwością 
gorliwego badacza Ludwik Kon-

Dębów, korę «u**y ^
. iTLij, « no zamoczeniu na 
^ S z i n  w X
ń j/ s l«  przez p «  go^ny  Wy- 

cedzi o *  i dolewa do wody.

111111
dratowicz wertował szczegóły' 
odnoszące się do najprzeróżniej­
szych — większych i mniejszych 

kłótni, zatargów, .a nawet 
bójek między mieszczanami i 
drobną szlachtą. Podobną pracę 
wykonuje także na zamówienie 
Michała Balińskiego. Wprawdzie 
Baliński przygotowując swoje 
dzieło p t „Starożytna Polska" 
zwrócił się z tym do Dobrowol­
skiego (z prośbą o szkic o Nie­
świeżu), ten jednak polecił to 
wykonać Kondratowiczowi (cho­
dziło o długie szperanie w po­
szukiwaniu danych znajdujących 
się w archiwum Radziwiłłpw- 
skim). Ta praca kosztowała Lud­
wika wiele trudu i czasu. Wyko­
nał ją skrupulatnie (w roku 
1844), Michał Baliński wydruko­
wał ją w Ill-im tomie swego 
dzieła w roku 1847.

DRUGA MIŁOSC 
(BEZ WZAJEMNOŚCI), 

ŚLUB Z NIE KOCHANĄ 
DZIEWCZYNĄ 

W  tym samym czasie (pracy 
na rzecz dzieła. Michała Baliń­
skiego) Ludwik zakochuje się 
po raz drugi — w dziewczynie, 
która nie odpłaca mu wzajem­
nością. (O tej miłości wspomni 
poeta później w swoim wierszu 
,.Bywało"). Ta, nieodwzajemnio­
na miłość była powodem nagłe­
go ożenku (według przypusz­
czeń Józefa Ignacego Kraszew­
skiego) Ludwika z dziewczyną, 
której nie kochał. Była nią 
szesnastoletnia (całkiem bez po­
sagu) panna Paulina Mitraszew- 
ska. Ślub odbył fię 28 kwietnia 
1844 r. Jako podarunek ślubny 
Ludwik Kondratowicz otrzymał 
od wspomnianego już wyżej 
Adolfa Dobrowolskiego (m.in, 
krewnego panny młodej) „Hi­
storię literatury polskiej" Mi­
chała Wiszniewskiego (w latach 
1840— 1846 ukazało się jej 10 
tomów). Ten prezent niezmier­
nie ucieszył poetę. Dzieło toi 
było wówczas pod względem ma­
terialnym rzeczą najbardziej 
cenną, którą miała w swoim 
gospodarstwie młoda para mał­
żeńska Kondratowiczów (licząca 
razem 36 lat — ona — 16, c»n 
—  20). .

(Cdn.)
Al wid a ROLSKA 

NA ZDJĘCIU: Ludwik Kon­
dratowicz (Władysław Syrokom­
la). Reprodukcja portretu 

W. Cha rin

Na pełną wannę potrzeba 1 kg 
kory, na pół wanny 1/3 kg, na 
nasiadówki i kąpiele nóg — 1/4 
kg. Kąpiel z dębowej kory dzię­
ki zawartości substancji garb- 
nicznych, usuwają zapalenie, 
sprzyjają zabliźnianiu się ran. 
Stosuje się je przy uszkodzeniu 
skóry w wyniku odmrożenia, 
rozszerzeniu żył, skrofułach u 
dzieci.

Korzenie i liście tataraku (a- 
jeru) zalewa się zimną wodą 1 
gotuje pół godziny, a następnie 
wywar wlewa się do wanny. Na 
pełną wannę potrzeba 1/4 kg ta­
taraku, na pół — 1/8 kg. Kąpiele 
z dodatkiem tataraku są pomo­
cne w leczeniu skrofułów i krzy­
wicy u dzieci- oraz nerwicy u 
dorosłych.

Pamięci
Stanisława

W  Warszawie w wieku 79 lat 
zmarł nagle pułkownik- Stanisław 
Mościcki „Siepowron", Przewod­
niczący Stowarzyszenia Polskich 
Kombatantów w Polsce.

Miałem szczęście poznać tego 
bohaterskiego żołnierza Września 
i A jp ij krajowej, zaintęresowu- 
ląc Go padotyófio - Wójakową 
tematyką ,,Kroniki pamięci", lo­
sami kombatantów mieszkających 
na byłych Kiwach Rzeczypospo­
litej Polskiej. Nie byty Mu obo­
jętne te spraiwy. Mówił o tym na 
pierwszym zjezdzie kombatantów 
w Twierdzy Modlin, w którym 
brałem udział.

Płk. Stanisław Mościcki prze­
szedł krzyzową drogę więzień 
Skrobowa, Letortowa, Łubianki, 
łagrów Workuty i Kołymy. ,4*0* 
11 latach zesłania za wstawienni­
ctwem Matki Bogarodzicy pow­
rócił na Ojczyzny łono — czy­
tamy w nekrologu podpisanym 
przez kombatantów Wojska Pol­
skiego. towarzyszy broni i nie-' 
doli, przyjaciół ze Stowarzysze­
nia Polskich Kombatantów, __
Został odznaczony Krzyżem Wa­
lecznych, Złotym Krzyżem Zasłu­
gi, Krzyżem AK, Srebrnym Me- 
uaiem „łro Fide Et Parna".

Pamiętał o byłych żołnierzach 
Wojska Polskiego, Armii Krajo­
wej z Kresów. Składając im ży­
czenia Wielkanocne w 1991 r. 
pisał: „Gdy będziemy się dzie­
lić z najomszymi Święconym Jaj­
kiem, myśli nasze będą przy Was 
i  Waszych Rodzinach, złączeni 
serdeczną więzią ideałów, miło­
ści Ojczyzny, które nam zostały 
wszczepione z pokolenia na po­
kolenie i którym jesteśmy i po­
zostaniemy wierni". Takim do 
końca życia był śp. Stanisław 
Mościcki. Pochowany został z 
honorami wojskowymi na Cmen­
tarzu Powązkowskim (dawn. woj­
skowy).

Cześć Twej pamięci. Żołnierzu!
Jeny SUR WIŁO

Książka
dla elektroników
Pracownicy moskiewskiego wy­

dawnictwa „Mir" przygotowali 
do wydania kgiążkę poldciego au­
tora J. Mulawki „Schematy na 
wzmacniaczach operacyjnych z 
przełączającymi się kondensato­
rami". Ten kierunek techniki 
schematycznej tworzy podstawę 
do mikro zminiaturyzowania róż­
nych systemów opracowania sy­
gnałów. Przytacza się metody a- 
nalizy i obliczenia tego rodzaju 
schematów, poparte licznymi przy­
kładami praktycznymi. Przytoczo­
no również opisy poszczególnych 
programów do analizy schematów 
na ME©, min. szeroko stosowa­
nego obecnie programu SCAN- 
DAL.

Zapowiadana edycja wzbudzi 
zainteresowanie wśród opraco­
wujących urządzenia radioelek­
troniczne, środki automatyzacji 
oraz studentów technicznych u-

T. ANDRIEJEWA

Można 
łowić ryby

Samorządy niektórych rejo. 
nów i miast nie rozpoczęły je­
szcze rozpowszechniania zezwo- 
le“  na batorskie rybołówrt- 
wo w zbiornikach wodnych 
gólnego użytku. W iw ią z k u l 
lym Departament Ochrony Śro­
dowiska Litwy zezwolił obywa­
telom republiki na połów ryb w 
rejonach biriajskim. towteidg” . 
kłajpedzklm, malackim, 
sklm, szylalskim, wlieńsklmoraz 
w nlewynajętych przez s*mora|- 
dv dzielnic wileńskich i Wilna 
zbiornikach wodnych, przestrze­
gając tymczasowe przepisy rybo- 
łóWslwa amatorskiego 1 ochrony

____________ (elta ) -
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Ekrany
HELIOS —  I  salą —  „Szalony 

Jeździec" (Niemcy, Francja), ko-
media) o 11.10, 13. 14.
20.50. II sala ^ S -Tru 
to-1" (USA, komedia, wideo) o 
1040, UJ0. 18J0. „Trudne dzle- 
cko-2" (USA, komedia, wideo) o 
12.30, 16.20, 20.20.

PEKGAŁE — „Sprytne dziew­
czyny (USA, komedia) o 12, 14. 
16, 18, 20. ______

WTLNIUS —  „Skorplon-gro-
modzlertca" (USA) o 11, 13, 15, 
17, 19, 21.

LAZDYNAI — „Samotny ry­
cerz" (Chiny) o 16. „Anlol-nr1 
(USA) o 14, 18, 20.

KINOCENTRUM — (Kino „Pla­
neto-, _  I saia -  „Błękitny 
piorun" (USA): 5 -7.IV — o 11, 
13, 15.10. 8—10.V — o 11, 13, 
15*10. 17.30. 5,V — „Nowi
fala- o 17.20. „Maleńki żołnierz 
o 19.20. 6, 7.V — „Aliawil“  o 
17.20. „Niemcy, rok zerowy" o

19.20. 8—10.V — „Siedzę na 
gałęzi 1 jest nd dobrze" (CSRF) 
o 20. II sala — „Wybraniec lo­
su1* (Francja) 5—7.V — o 12, 
16.30. 8—10.V  — o 16.30. „Błę­
kitny piorun" (USA): 4—7.V — 
o 14.20. 8—10.V  — o 12, 14.20, 
18, 20.20.

DRAUGYSTE — „Zwróćcie 
moją skórę" (Francja, komedia) 
o 13.30, 15.20, 20.10. „Geniusz' 
(2 serie, Rosja) o 17.10.

AUSZRA — „Tacy niepodob­
ni bracia" (2 serie, Indie) o

10.30, 13.30, 17.30, 20.30.
AID AS — „Paląca namię­

tność" (2 serie, Indie) o 16, 19.
TEWYNE — Wideosala —. 

„Nindzla-terminator" o 12. „Li­
sta ofiar*1 o 14. „Przduoayć 
granicę" o  16. „Uciekaj!" o 18. 
„Król Rolf" o 20.

WIDEOSALA — (Fabianiszki, 
S. Stanewicziusa 24, teł. 35-33-93): 
„Ogniste ptaki" o 14, 16. „Punkt 
rozliczeń" o 18. „Towarzystwo" o 
20.15. 10.V — Filmy anim. dla 
dzieci ó 12.

T e l e w i z j a

WTOREK, 5 MAJA 
LTV-1 .

7.45 —1 Dzień dobry. 8.10 — 
Wiadomości ze świata. 8.25 
01... 02... 03. 8:55 — Nasz ję-
zvk 9.25 — Uczymy się litew- 
skiego. 9.40 -  Stop AUK *50
— Studio sportowe. 1&30 
Dziennik. Studio polskie. Wieści. 
18.50 — Telekaruzeła. 19.20 —  
TV film dok. 19.50 — Ref“ “ '  
dum. 20.00 — Dobranocka. 20.25 
_  Reklama. 20.30 — Panorama, 
21.00 — Reforma rolna. 21.15
— Program' gospodarczy. 22.10 
_  Spektakl TV. 23.00 — Fakt. 
23.15 — Dziennik wieczorny.

LTV-2
17.55 — Lekcja włoskiego. 

18.10 — Zasieki. 18.35 — Prze­
gląd regionalny. 19.15 —  Kon­
cert 19.30 —  Dziennik. 19.45 — 
Lekcja niemieckiego.

WARSZAWA 

. 1-3.10—17.10 —  Telewizja edu­
kacyjna. 18.15 —  Teleeipress. 
18.35 — „Królik Bugs" — serial 
prod, USA. 19.00 — „Druga re- 
wolucja rosyjska" (6) — serial 
dok. prod. angielskiej, 20.00 —. 
„Narodziny firmy” . 20.15 —  Do­
branoc. 20.30 Wiadomości. 
2105 — „Dynastia" —  serial 
prod. USA. 22.00 — Publicystycz­

ne studio „Zapis11. 23.15 — „Rock- 
esjpress". 23.45 — Wiadomości 
wieczorne. 24.00 — „Wódko, po­
zwól żyć" S  program Halszki 
Wasilewskiej. 0.-25 ?— „Family

album". 0.50 —  Poezja na dobra- 
noc.

Moskwa I
5.00 — Poranek. 7.35 — Kres- 

fcówki. R10v— Koncert. 8.30 — 
Film fab. 9.35 — Koncert. 10.15 
_  Film dok. 11.00 — Dziennik. 
1125 — Instytut człowieka.
12.05 __ Gimnastyka rytmiczna.
12 35  Program informacyjno-
muzyczny. 13.05 — Kreskówka. 
13.15 — Igrzyska parolimplj-
skie-92. 13.55 — Notes. 14.00
— Dziennik. 14.25 — Sport i 
nie tylko. 14.45 -  FUm fab
Ode 1 16.05 —  Dziecięcy klub 
muzyczny. 16.45 — Telemaraton- 
międzyna rodowy. 170°  —
Dziennik. 17.25 -  NEP. 20.00
—  Dziennik. 20.40 —  Nowe stu­
dio. Podczas przerwy o 23.00 — 
Dziennik.

TV  Rosji
7.00 — Wieści. 7.20 — Złota 

ostroga. &05 — Język francu­
ski 8.35 —  W  wolnym czasie. 
8.5Ó —  Język francuski. 9.20 — 
Godzina dla dzieci (z lekcją 
tranc.). 10.20 — Nasz sad. 11.50
— Szczeble kariery. 111.05 — 
Pielgrzym, i 1-30 — . Film fab.
Santa Barbara". 12.40 — Kwe­

stia chłopska, 13.00 —  Wieści.
15.00 — Tam — tam dzien­
nik 15.15 — Film fab. „Dzie­
cięce marzenia". 15.35 — 
„Wzrost". 16.05 —  Film TV. 
16 15 — Przestrzeń plus. 16.45
— TINKO. 17.00 —  Transrose- 
ter 17.45 — Wiadomości krymi­
nalne. ia00 W  parlamencie 
Rosji. 18.15 —  Gubernator. 18.45

>£- Film dok. 18.55 — Reklama.
19.00 — Dziennik. 19.20 —  Co

Powstaje Dom Narodowy
W  Wilnie odbyło się zebranie 

organizacji Domu Narodowego, 
na którym honorowym jego prze. 
wodniczącym wybrana poetę Ju- 
stinasa Marcinkewicziusa, prze­
wodniczącym Rady DN — Jona- 
sa Trinkunasa, pierwszym zastę­
pcą — Antanasa Gudelisa, za­
stępcą — Stasysa Szweda rauska- 
sa.

Społeczna organizacja kultura­
lna Dom Narodowy powstała pod 
koniec stycznia 1992 r., jego ra­
da założycielska składała się z 
blisko 30 znanych działaczy kul­
tury, nauki, organizacji społecz. 
nych i politycznych. Organizacja 
ta połączy działalność różnych 
stowarzyszeń etniczno-kultural-

nych, dążyć będzie do ugrunto­
wania państwowości Litwy i wię­
zi kulturalnych z kulturą etnicz­
ną, tradycyjnymi wartościami 
kultury narodowej. Będzie się 
zmierzać do wcielenia w życie 
oraz nadania nowej treści idei J. 
Basanawicziusa i M. K. Cziurlio- 
nisa założenia Domu Kultury — 
ogniska kulturalnego, wyrażają­
cego swoistość rozwoju duchowe­
go i historycznego narodu litew­
skiego.

Tymczasowo rada DN ulokowa­
ła się w sektorze kultury etnicz­
nej Ministerstwa Kultury i  Oś­
wiaty (Basanawicziusa 5), tel. 
62-09-50.

(ELTA)

Zbliża się lato —  
okres wczasów i podroży
Niewątpliwie po uciążliwej pracy i nerwowym na­

pięciu chcielibyśmy odpocząć, podreperować zdrowie, 
zregenerować siły j energię. Jest to możliwe, jeśli 
przyjedziemy do pięknego uzdrowiska Druskienniki.

Jeżeli jeszcze nie nabyliście skierowań, a lubicie spo­
kój, komfort, zakłady lecznicze i gościnność Druskien- 
nik, to zwracajcie się do sanatorium najwyższej klasy 
„Lietuwa", które oczekuje obywateli Litwy, zaprzyjaź­
nionej Polski i innych krajów.

Cza* 1 długość pobytu według tyczenia. Rozliczenia 
w dewizach lub rublach, gotówką lub przelewem.

2005 WUno' “*• ^ ‘Slrio 88, przedsiębior­stwo „Wllnlja", teL 75-59-54.

dzień święto. 19,30 — Film fab. 
„Santa Barbara". 20.20 — W ee-. 
ckend w Singapurze. 20.40 — 
Program inform.-analityczny. 
21.10 — Świat sportu. 21.40 — 
Kurier interesu. 21.55 — Rekla­
ma. 22.00 — Wieści. 22.20 — 
Reklama. 22.25 — Sportowa ka­
ruzela. 22.30 — Opinia publicz­
na. 22.40 — Przegląd tenisowy. 
23.05 — M. Wołoszyn i Kokte- 
bel. 23.15 — Koncert.

ŚRODA, 0 MAJA 
LTV-1

7.45 Dzień dobry. 8.10 — 
W iadomości ze świata. 8.25 — 
Nasz elementarz. 8.30 — Zdro­
wie rodziny. 9.00 — Ojczyzna.
9.35 —  Nadzieje i -losy. 18-30 — 
Dziennik. Studio polskie. Wieś­
ci. 18.50 - r  Audycja literacka. 
19.20- —  Na fali odrodzenia. 
19.50 —  Dobranocka. 20.25 — 
Reklama. 20.30 —  Panorama.
21.00 — Reforma rolna. 21.15 
Studio państwowe. 22.00 — Pa­
mięć muzyczna. 22.55 - Audy­
cja rozrywkowa. 23.15 -— Dzien­
nik wieczorny.

LTV-2
18.00 ^  Lekcja włoskiego.

18.15 —  Zasieki. 18.40 —  Prze­
gląd regionalny. 19.20 —  15 
minut o AIDS. 19.45 — Lekcja 
niemieckiego. 20.00 — Dzien­
nik.

WARSZAWA 
13.15— 17.10 —  Telewizja edu­

kacyjna. 17.10—  Program dnia.
17.15 —  Dla młodych widzów: 
,latający Holender". 17.45 — 
Kino nastolatków: „Ostatni elek­
tryczny rycerz" (2) —  serial 
prod. USA. 18.15 — Teleexpress.
18.35 — „Klinika zdrowego czło­
wieka". 19.00 \3iU Cosby 
Show" —  serial prod. USA.-19.30 
— „Encyklopedia II wojny świa­
towej". Inwazje powietrzne (2).
20.00 —  Dziesięć minut dla mi­
nistra pracy. 20.15 — Dobranoc. 
20.30 —  Wiadomości. 21.10 —  
Finał Pucharu Zdobywców Pu­
charu w  piłce nożnej. ,.Monako"

— „Werder" Brama. 22.10 — 
„Reflex" — program publicysty­
czny. 23.25 —  „Aby do świtu"
— telenowela TP. 23.45 — Wia­
domości wieczorne. 24.00 — 
„Dom" (3) —  „Warkocze naszych 
dziewcząt będą białe" — serial 
TP.

Moskwa I
5.00 — Poranek. 7.35 — Kre­

skówki. 8.20 — Dziecięcy klub 
muzyczny. 9.00 —  Film fab. 
„Hamowanie w niebie". 10.15 — 
Przegląd piłkarski. 10.45 — Jak 
osiągnąć sukces? 11.00 — Dzien­
nik. 11.20 —  Pod znakiem „Pi".
12.10 —  Program sportowy.
13.10 — Notes. 13.15 —  Tele- 
mixt. 14.00 —  Dziennik. 14.20
— Dzisiaj i wtedy. 14.50 — 
Film fab. ^Wypadek na lotni­
sku". 16.05 —  Rock maks. 17.00

— Dziennik. 17.25 — Maksyma.
17.55 — Kreskówka. 23.25 — 
Piłka nożna.

TV  Rosji
7.00 — Wieści. 7.20 —  Temat 

z wariacjami. 8.05 —  Język nie­
miecki. 8.35 — W  wolnym cza­
sie. Nasi przyjaciele —  koty.
8.50 — Język niemiecki. 9.20 

-studio — - „Wzrost". 9.50
Film fab. dla dzieci „Bajka o 
bajce". 10.20 — Gubernator.
10.50 Koncert estradowy.
11.50 — Film fab. „Santa Bar­
bara". 12.20 — Kwestia chłop­
ska. 13.00 %  Wieści. 15.00 —  
Tam—tam — dziennik. 15.15 — 
Szczeble kariery. 15.30 — Te­
mat z wariacjami. 16.15 —  Pro­
gram chrześcijański. 16.45 —
TINKO. 17.00 — Trans roseter. 
Daleki Wschód. 17.45 ^  Wer­
sja. 18.00 —  Twarzą do Rosji. 
18.15 — Studio „Notabepe".
18.55 — Reklama. 19.00 — 
Wieści. 19.20 — Go dzień świę­
to. 19.30 — . Film fab. „Santa 
Barbara". 20.20 —  Reporter. 
20.40 j  TV teatr Rosji. „Motyl 
— motyl". 21.55 —  Reklama. 
22.00 — Wieści. 22.20 —  Pro-

• gnoza astrologiczna. 2225 — 
Hagiografia.

KTO URODZIŁ SQ> 5

Posiadają silną osobom 
bogate życie wewn»j?|t - 
przy tym wszechstronni* I 
nieni 1 mają bardzo 
Intuicję. Cechy te BSskbSS!
Iw życiu są twardzi i n, ■' 
zrozumienia dla osób 0 I
charakterze. Bywają 
tyczni, aby poświęca**: I
nych. Uważają, że 
kowalem własnego losy S 
dominować w otoczeai Jjy 
zewnętrznej pewnoicl 
wają wątpliwości l % 
ich wpływem zmlm^?8 H 
poglądy, oceny, j  nawet **** 1

ZSA

Sprzedaje się przedsiębiorstwom, urzędom i osobom 
prywatnym PRALKI „FEJA-2". Rozliczenie gotówkowe 
albo przelewem.

Zwracać się: Wilno. tel. 35-31-27 od 9.00 do 18.00, op­
rócz dni wolnych od pracy.

P i l n i e !
KUPIĘ 

czeki inwestycyjne. 
TeL w  Wilnie: 77-11-93,

Solecznikach (8-250) 52-430, 
Swiędanach (8-217) 44-047, 
Trokach (8-238) 51-370.

Kalendarium K \
* Wtorek (5.V) jest i *  .

1992 r. Do końca roku 240^1
Znak Zodiaku — Byk. 1

ra.*l“ y:
* Wschód Słońca I

A M  -  21.00. 
godz. 27 min pffiraf

Pogoda
Litewska Służba HydnSsaJ 

logiczna przewiduje m TTki 
zachmurzenie zmienne, 
ddw, wiatr o kierunkach 
nych, umiarkowany; Tanp^ 
ra 13— 15 stopni ciepła.

6 maja bez opadów, f i s J  
tura w nocy 1—6, |  dzteilS 
18 stopni ciepła. 7 maja bite 
trwale opady, temperatura i  
cy 3—8, w dzień 11—16 
ciepła.

Świadectwo ukofica* 
Niemen czyńsldej Szkoły 
dale] AC nr 006030 m  K 
wisko A. LudkowiUep 
naje się jako nieważne.

SPRZEDAJE SIĘ 

różne miękkie meble tom­
skie, obite tkaniną gobeilr 
wą lub welurem, w tym rśi. 
nież najnowsze, bardzo dt 
ganckie, komplety „Mof 
Wilno, tek; 47-86-20.

SPRZEDAJEMY 
ZA WALUTĘ;

Nowe — jednorzędowi b  
parkę, dwu rajdową 
knltywator, MTZ-8MŁ 
53B, WAZ-2I01 (1982 rj.

Zwracać się: Wltea, ^ 
59-72-61 od godz. 1®.

SPRZEDAM

kamery, tetelaiy, *e*ełl|j| 
produkcji japoński')-^ I 
77-89-53 od 17 do 2i I

SPRZEDAJE SR

metalowy , j i  
Ir  Nowej

garaż 
tis" i 
67-27-60 od godztoY 1

K U R I E R
Unieński

Dziennik społeczno-polityczny 
**dT Najwyższej 1 Rządu Re­
publiki Litewskiej. Ukazuje sie 
•d 1 lipca 1853 r.

Nasz adres: 2 «lł, Wilno, 
al. Łaiswes 90.
Indeks €7218

Cena 1,50 rb. (20 kop. ak­
cyza).
W  Polsce — 800 zŁ 

Zam. 1635
Nr rejestracji —  322. 
Drukarmla 
przedsiębiorstwa 
„Spauda".

T E L E F O N Y :  Redaktor — 42-79-81, zastępcy redaktora — 
42-79-04, 42-79-48, sekretarz odpowiedzialny — 42-79-48.

Działy: państwa i samorządu terenowego —  42-78-63, ekono- 
mkzny — 42-78-54, etyki, rodziny i  prawa — 42-79-64, prawnik
—  42-75-76, szkolnictwa ! młodzieży —  42-79-73, 42-69-86, tycia 
politycznego — 42-78-81, żyda wsi — 42-79-68, 42-78-90, stołe­
czny oraz aktualności — 42-79-77, handlu, usług i komunikacji
—  42-79-56, literatury i sztuki — 42-79-88, felietonów i sportu
— 42-90-63, listów — 42-69-65, komercyjny oraz organizacyjny
—  42-72-70, fotokorespondenci —  42-90-81, tłumacze — 42-90-60, 
42-72-71.

Redaktor Zbigniew

Usługi XERO oraz W®®
reklamy —  ul. Suboc* 1 &  i
ka) czynne od 9.00 do 17-®® *  
pracy. TeL: 62-66-04.

PILNE ogłoszenia są f
redakcji, al. Lais we* 80, 1* ^  
kój nr 1212, teL 4 Z - «W S - ___^ I


